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Jem;;. NIe możemy sobie wytłumaczyć, co Dht dobitniejszp.go wyja.snienia kwestyi 1.0. Czytaj:);c podobne opowiadanie, śmIało 
ma. wspólnego uprzywilejowanie naszego kosztu przowozu, przedstawiumy jeszcze czy- twierdzić moiemy, że p. Szampow pewny 
przemysłu z wojskowemi ćwiczeniami niem· telnikowi tabelkę pOfównawcz~ kosztu pf?C- był, iż jego słuch:tcze a nawet czytelnicy 
c6w, chodzl!lcych w cywilnych ubraniach w wrum gotowych wyrobów do głównego ogni- nie zadadzą, sobie pracy. aby się bliżej za
naszelll' mieście. sIm handlowego w Cesarstwie, to jest do stanowić uad 10gicz5.ościfb twierdzeń ::mtora. 

W' obronifl;przemysłn Królestwa. 
(Dcdszy clfjg-patrz Nr. 112). 

Humorystyczne opowiadani:1 p. Szarapo· N'iinego Nowogrodu, liczl1c za jeden pud: ,V kwestyi 0fila/y podutków przez fabry-
Dla uspokojenia wraZ!iwości prelegenta wu Tlloglb hyć bardzo 'zabawne, ule do po- z Moskwy z r. o d z i kantów w Królestwie j przemysIowców w 

zakomunikujemy mu, że wcale niedawno, wa'6nego traktatu ekonomicznego, m:tj:1cego w poj "a, lad. wpelrdad. wewD\:tl'Zllych guberniach Cesarstwa., p. 
bo w r. 1884, okrąg nasz fabryczny prze- za cel takwielkio zu,lhnie .. J'ale ocn.lenie od WII.!{OIlOW. Szarapow zdecydował sili! nareszcie wystl);-
b ... . t t b d "k' 'l' fi oa l kwiet. do 1 lipca k.18 104,41i 71 ]8 b h b y:l., DIes e yJ ar zo Cl~Z 16 przeSl ellle - zaor,ładv przemysłu gubernl'J' wewll~trznych, l ' I)ić z cyframi, ta elt' porównawcz", c oć v 

J "'" lipca tlo 1 kwi-t "BO,75 117,li~ 83,93 .~.. J 
nansowe. P. Szarapow wprawdzie .stano,w- wcale a wcale się nie nadai:},. ~Teżcli au- ] nawet kosztem znużenia czytelnika - tak t- - ~ - Któi wi~c jest w epszem położeniu pod 
czo emu zaprzecz~, przypommam! mu J~- torowi idzie o ogranic.:enie praw i przywi- wzgl'i)delll kosztu transportu _ my, cz"" fa- autor w tym kierunku był pewnym prawdy 
dnak arty.kuł Zaml?SZCz~ny w SWOIm czaSIe lejów zagranicznych ]Jrzybyszów,to :i.ycze- b l k? J swych twierdze!l. 
w "GolosIe" .mo.sklewskIm, w którym ga- nie p. Szarapowa odpowi:.da wprawdzie in- ry mnci mas -iewscy. Tuk wyglą,dają wy- Wykazuje p. Szarapow, że fabryka. ni-
zeta ?burza SlfJ l na.pada na fabrykantów I terasowi kraiowych prżemvslowców, wątpi- wody p. Szarapowa, .1eśli je oświetlimy ey- kolska, maJ'ąca produltCJ'i w r. 1884 na su-
łód k h d k l 150 f: b k .. J frami, przeciw którym chyon. walczyć 
. , z lC. Z pow~ u, ze o o o. a ry an- my jedn~k, a~eb:r lezało w i?tencyach r~ą,. trudno. mę 8 ... 524,000 rt~hli płu.cił~ za ten rok po-
tow, stało SIę mew.ypłacalnyml. du pOŚwlęCftllle mteresu ogołu dla pozy· datkow w sunlle rs. 30,;)64, gdy tymeza-

Co ~o ;D{frunlwUJ celn!fch, r;al~l autor I tku i wygody jednostek. "V ogóle p. Szarapow wylewa dużo wody, sem fa.brylm Scheiblera w Łodzi, która. w 
pl'zyZ!Hl.J~,ze z takowyc}l fabrykauCl. w. Kr?- Okoliczność przywiedziona przez p, Sza. aby dowieść korzyści, jakie przemysł nasz tym samym czasie dosta~czyla produkcyi 
les~wIe zadnego ~zczeg?lnego prz~wlle.lu ~l1e l mpowa, jakoby przewóz ma.teryałów suro- osiąga z tllr!//, i kOllwL'JlI'!J.i kole/ow!fch. Cói, na SUlil'i) 5,337,000, lIapłaClła. za ten czas 
mają,. Autor wIdoczme WSpODJIOa o mch j wych byt tańszym dla tuteiszvch fabrykan- kiedy znowu mamy do czynienia z twier- podatku 1'8. 7438. Rzeczywlście byłby to 
jedynie, dla możności szkalowania żydów. tów, auiżelidla fabrykantÓw· w Moskwie, dzeniami, krytyki nie wytrzylUu.ił1cemi . Dla argument przekonywajllscy o uprzywilejowa-

'Wogo!e wsz~stko, co Ilutor :v te~ mi~j- jest znowu frazesem, twierdzeniem wprost dobitniejszego stwierdzenif\ swych teoryj, p. niu przcmysłu w Królc.st\>ie Polskiem pod 
. s~u powIa~a, Je~t z pr~wdą l loglklh me- faktycznemu stanowi rzeczy przeciwllom, Szampow stara si~ przedstawić fakt, wobec względem opodatkowanIa, gdyby tak było 
zg?dne; n,le ?1il~ZlCI1ly SIę nad tom rozwo· jak to czytelnik z niżej przytoczonych cyfr którego już wszelktt opozycya umilknąć jak p. Szarapow nietylko twierdzi, ale ey' 
d~c; .gdyz, ~I~ Je~t obecnem naszeUl zada- (~ nie gołosłownych twierdzeń) przekonać mnsi. Opowiada więc, że fabrykanci so- frami dowodzi.. Tak )ed!lak nie je~t-i tu 
llI?tn.bromc zydow,a krom tego ustęp ten SIę raczy. snowiccy ładuj~ swoje wyroby do wago· p. Szarapow WidOCZnIe me starał SIę o do
blIżeJ' nas ~ie,o?cl~od~i. Pozwolimy. so~ie Otóż weźmiemy najważniejszy artykuł z nów, przewożą do Katowic, najbliższej sto.- kladne informacye: Jak "Dziennik ,Łódzki" 
~ylko zauwazyc, ~e Jeśli kontrabanda lstme~ surowych materyałów, t. j. !HtWeblG. Spro. cyi kolei żel. w Prusach i zt:\mt~!a dopie- w Nr. 88 wykaZUJe, fabryka Schelblera o. 
Je, to jest główllle skierowani); na przemy- wadzamv takowtb z Ameryki' i z Indyj ro wysylajtb do Moskwy. Jest to "fa~on płaciła w r. 1884 podatków w kwocie rs. 
eani~ gotowych w~robów, znaczniejszej 0- przez Liverpool lub Londyn, a mianowicie de pader," ale czy tak jest? Widocznie 12,883 k. 7G, raczy się więc czytelnik przeko-

. pIaCIe cIa podlegaJi);cych; przemycanie zaś my na. Gdańsk, a fabrykanci moskiewscy p. Szara pow słyszał, że dzwonii);, ale uie nać, że p. Szarapow w obliczeniu podatków 
materyalówsurowych nietylko jest nader na Rewe!. Pozwalamy sobie, na zasadl:ie wie w jakim ·kościelil, gdyż za talr. dowcipnie, przez fabryk\') Scheiblera w r. 1884 opla
'trndr;em, ale s~osuJlkowo Imder ma!e przed- taryf, przedstawić koszt przewozu bawełny jak sit;} wyraża autor, ekspedyowanetowa.- conych, o;nylił się o drobnostkę, bo tylko 
staWIa korZyŚCI. Ze zaś przemytmetwo go- do Łodzi i Moskwy. ry, oplacaćby chyba należało podwójne cło: o r;~. 5,440. 
t~wych ",?Y1'obów szkodl,iwem jest dla wyro- Przewóz z LivCl'poola luh Lon- wchodowe do Niemiec i wchodowe do Ro- Ze p. Szarapow st?sunków nas.zych I?-ia 
J)?W kraJowych, chyłn\ 1 P: Szarap~\V. temu dyn u do Gdańskakosztnje ocl syi, wysokość zaś cła. bezwarunkowo zna- ~na, a kto. WIe, m~ze nawet me ch~lal 
t;le~aprz<:czy. Do czego WIęC właśClWIe -d1b- tonoy (61 p'Jł.d. ;) 20 szyI. czyli rs, 10.20 czuie więcej wyniesie, niż ;ajwyź~za , nawet !Ch ~okł,adme poznac,. o.' tem. cby ba kazdy 
Ził: Jerenllady p. Szarapo\va co do warnn';, ... _.- ,. . < ... '~",.. . _ nbrma kosztu prz:wozu. ana, zampowa rozhIeraJl!cy krytyczUJo Jego .. .abecną, pr~_ 
ków celnycb, wytłumaczyć nie zdołr...my. !{-. zat.e~n za pud;. : . . . l~op. 16,72 whłąd wprowadZIł fakt ~astEJPuJlJ;cy. dostatecznie się przekona!'; w kwestyi je-

Przy tej sposobności p.r0simy. p'. ęzant- Z Gdallska do; ŁodZI .\ . • " 18;50 Cynk, Macha cynkowa 1 żelazo nie moglh I d~a~ .I)odatk<?w~j,. mu~iruy wyrazić szcze-
powa o łaskawe wskaz3.mo, ~v JakleJ geo- , Łą,c~n.e za pud ,,35,22 być wysyłane do dalszych stron Cesarstwa golmeJsze zdzlwleme, ze pan Szara.pow, e. 
grani wyczytał, że Będzin posiada 20,000 Przewoz z LIverpoolu lub Lo~- drogtll hb<low~, gdyż za. przedmioty te w konomista, badacz rozwoju przemysłu, któ-
kontrabandzistów) (cyfra dość skromna); my dyn~ do Rewl:t od t~nny (61 stosunku d? cenJ:, . drogIego przewozu 1ą- 1'y tak si~ przejął obrabiani); przez siebie 
wiemy zo zl'ódła urzędowego, że powiatowe pudow) 22 szy1.czyh . . rs. 11,22 dowego pomeść mepo,dobna i dlatego wy- kwestyą" że na chybi! trafił umie wyliczyć 
to miasto liczy zaledwie 6,250 dusz. A zatem za pud • . lmp. 18,39 syłane Slb z S?SnOWIC sposobem tranzyto-, na pamięć prawie wszystkie fabryki w So-

.. W dalszym ciągu rozpr~w.r sw~j ~spo- Z RewIa do l\~oskwy. " :6,~~ wym do Szczecina, a ztamtfbd morzem ~o snowic,ach,-międ~y podatka~i fabry~znemi 
mlna p. Szarapow o przywIleJach, Jakl~ za- . . Łączme za pud. . • " 34,62 P~tersburga, ale od tego fak~u do O'p.ow~e-I (nb., me z za~ładow gorzeImanych ,l .br?-
kłady fabryczne Królestwa otrzymnJą z GdzI6 tll ta przewaga co do kosztu trans- ŚCl p. Szarn,powa o wyS!JIUlllU do Memu!IJ I warow), zamIeszcza akcyz~ od wodkI, ze 
lcul'Zlllków pralO1ł!fdl. Wybaczy nam autor, p.ortu, Bau ~tór'ł! p. Szarapow tak szeroko !fOtO:"JtJCIt w!fro!Jów d/a, przestania iclt IWie-I dalej obciąża konto fabrJ:czne, opłatl); wcale 
że nie a nic jego rozumówaJi nie poj mu· SHi) rozwodZI? .J(l ZdIJZllr! do illoskuJ.1/ chylJa bardzo dale, przez fabrykę bezpośredmo me ponoszoną, 
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zićniewiulll} swą, narzeczollę, wl~rowa~z~-l i gdy w rok p~ ślubie ur~dził się.im tmio- Herman odnajdywał: ciągle nowe źródła 
niem kwestyi, że moglh mieć duzo dZIeCl. lek ze złoteml włoskanll - bylI bardzo oszcz!;)dności, lecz wszystko było próżnI! 
Jak to pi!;)knie, że młodzi zostawiają te zadowoleni, ta,k, ii niczego już więcej nie pracą wobec małych dochodów. 
spraw!;) dobremu Bogu i -bocianom. żądali od tego smutnego tak zazwyczaj ży- Z lrazdym dniem, stan jego finansów po-

Na. wieść, że Herman wyprawi wesele w cia. garszał się. Stosunki, jakie sobie wśród 
jesicni, wielka radość zapano\vała nietylko I Dochody wystarczały na utrzymanie, ale I ludzi wYi'obił, niewiele mu pomogły; mnó
w d~mu sędziostwa, ale .cale miaste~zko I nie udało, się Hel'lIlan~wi .ro~niecić, damo- stwo osób! .chętni~ pomaga młodym, peł-

, (Doff01lczenie-patrz Nr. 112). powIatowe dostało 1'odza.Ju febry. CI, co I wego ogmska, bez zaCiągmęCia dłngow, by- nym nadZIel ludZIom, ale większość nie
mogli liczyć na zaproszenie na wesele cie'l ły one tak nieznaczne, że z czasem mo zna chętnie patrzy na potrzebujl1cych ojców 1'0-

- Cóż myślisz, Maryo, gdybyśmy tak w szyli się, ci zaś, którzy się tego me sp 0- było t'il drobnostk~ pokryć..... dziny. 
jesieni wyprawili wesele? dziewali, gniewali si~ i obgady\Vali mlo- Tak, z czasem... Ale upływaJ rok za Przyjaciele tez opuscili Hermana, nie 

Marya zapomniała :;i~ ucieszyć; w jej dą parę. A każde podniecenie . ducha ma. rokiem, przynosz:~c w ofiarze Hermanowi można powiedzieć, żeby go unikali, ale nu
głowie snuły si~ też różne myśli i odpowie- swą wartość w cichych, małych miastecz- zaw~ze zł?to~łoseg<? a1l5o~ka" tn;k, że w.la.t dził ich .ciągłem. opowiadaniem o drożyźnie 
działa ze spuszczonemi oczyma: . kach.... sześc po sluble, lilIał JUz pIęCIOro dZlCCl.! a gdy kIedykolwlek bywał przez jednego ze 

- Jeżeli sądzisz, że nasze środki wy- Pani Ols en udała sili) do pani Miiller i M~h·, spokojne miasteczko nie zmieniło swych dawnych towarzyszy wprowadzony 
starczą, nie mam nic przeciwko temu. prosiła ją o pozwolenie zajęcia się weselem. I wcale swej fizyogllomii, Herman był cil);gle do zamożnego domu, zdarzało się z nim 

- Pozwól, że się choć raz obliczymy do- Ponieważ pani ~iille! .~ad .wszystko prze-/ sekretarzem powiatowym, sędzi Ib. bJ:ł zl~wsze to, co ~wylde ~ywa z, k~żdł'm, żyJącym w 
kladnie - powiedział Herman i l)ocią,· kładała praktykI rehgIJue l była o tyle pan OleBn - tylko Herman zllnenil SI§ do potrzebIe: przejaclal SIę l pll za WIele. 
gn:Jił ją do altany. leni~ą, o ile p- Olsen ruchliwą i skr~ętną, l niepozn~nja. '" , . N ajgorszem jednak było jego zaniedba-
. W pół godziny wyszli znowu w oświeco- prZYjęła tę propozyeYIil z razu OdpOl'Ille, w BywaJ!b .troskl l bole, od ktorych włos Dle w ubraniu. . 
nlb słońcem aleję. kOtku zgodziła się z takim ruchem, jakby ludzki w jedn:1 noc bieleje. Herman nie W młodości, w czasach studenckich u. 
Zdawało się, że oni też świecIb, z każde- chciała powiedzieć: "No, kiedy już Bóg ty-I osiwiał od takiego ciosu, nie nagła boleść hierał się elegancko i miał przydomek ~szy

go bowiem śmiałego postanowienia, zrobio- lo na mnie zsyła, więc i ten krzyż przyj- przypruszyła mu śnieżną barwlb włosy i u- kownego Hermana." Teraz, gdy potrzeba 
nego po dojrzalymnamyśle i poważnym mę," gięła barki - ale powolna, ciągła i nik- zmuszała go do dŁugiego noszenia każdego 
obrachunku,bije w oczy blask prawdziwy. Pani OIsen wróciła z tej wizyty rozpro- czemna troska - troska o utrzymanie. ubrania, tracił gust i zmysł odpowiedni, a 
Nie jeden. pomyśli sobie zapewne, że nie miEllliona., 'Wesela były jej specyalnością; Troska o utrzymanie odgrywa pośród gdy go raz ktoś tracić zaczyna, bardzo 
można tak bezwarunkowo spuszczać się na tu wydawała szczodrobliwiE to, co było 0- wielu trosk życiowych, t~ samą rol~, co łatwo traci go zupełnie.... Ta.k się też stało. 
!)rawidłowość tego rodzaju obrachunków, w,Dcem długie~o. doświadcz~nia i, długolet: pośr~d cł~orób -i ból zębów, N~e jest, to Z caŁej elegancyi Hermana, calego estety
chociażby wychodzl}:c z zasady, że zakocha- mch oszczędnosCJ, 1VyprawlIa WIęC młodej Jakas pOjedyncza oderwana 1>oleśc z ktorlll cznego sm1Lku, zostało tylko przyzwyczaje
ni zgadzają się zwykle na jedno, gdy kwe- parze huczne i wspaniałe gody. Panna mOżna na otwarto m polu walczyć i zwyci~- nie czyszczenia r~k~ kołnierza od surduta 
stya przedstawia sig jako wyb6r pomię· Petersen napisałn. bialymwierszem poe· iltĆ; nie jest tem co tyfus lub inna "zdya- gdy, kto do biura wchodził, lnb gdy si4 
dzy zrzeczeniem się,·a najwyźszem szczę- mat o prawdziwej miłości, odśpiewany pod- gnozowana" choroba, która m!ł. poczi~tek, sam z wizyt~ wybierał. Robił to już me
ściem. czas uczty. Luizo. pośród druchen na,jpię- swój rozwój i kl'YZYS. Troska o utrzy- chanicznie. Pozostałość - odpowiadająca 

Herman był zmuszonym walczyć z nieje- kniej wygll1dała. lIlanie l'ozpoHciera nad swą ofii\l'iJl czarne organom CZl1stkowym pewnych zwierząt za.-
dn1b pokuslbpodczas obrachunku. Przypo- Nowo - za.ślubieni wprowadzili si~ do clllllury, jednostajne, monotonno, tak mo- traconym z powodu nieużywania. ' 
mina! sobie, jak w studenckich czasach "gniazdka" odnalezionego przez panitli Ol, no~onne i dokuczliwe jak ból zębów, co. Najgorszego jednak wroga nosił Herman 
rozprawiał głośno o odpowiedzialności za· sen, by spędzić tu szcz~śliwechwile, które dZ16Il trzeba j1b wziąć na bal'ki, wraz ze w mózgu i sercu własJlem, byIa to skłon
przyszłe pokolenie, jak w filozoficznych błą- anglicy llazywajQl "miodowemi miesillicami" znoSZouem ubran,iem i nie opuścić nigdy ność do :filozofowania. 
dzeniach wykazywał egolzIll miJ'ości - i ponieważ nie SI1 tak bardzo słodkie; niem- ba, nawet rzadko we śnie można o niej za- Teraz ile razy myśla.ł o swych dzieciach 
postawił nawet śmiale zapytanie, czy si<;) cy ZOWil1 je "Flittel'wochen," bo szybko mi- pomnieć. nie mógł już ich zaliczać do rzędu złoto. 
ma prawo, tak bez gl~bszego namyslu,ży- jajlJi! a l~ies~kańcy I:ółnocy '1 Weissbrod~age," .Ta choroba zniszczyła ~el':ll(\na. Nie ~a· wlosych ll.lliołkó:v, prz?z, Boga zeslanycb. 
we istoty na świat wYl)rowadzać. Czas i pomewaz wledzl}, ze po mch,nastlilpuJP. po- l~zał on do natul' przedSl~bterczych, ktore DoszecU - musla! dOJśc dG przekouania, 
źyciepraktyczne wylecz~ły go szczęśliwie większenie kosztów domowego utrzymania. Się rzuca.il~ Ila nowe tory i drogi, zachowy- Ż9 Pan Bóg uie zsyła. nam takich darów 
ze szkodliwych mrzonek. Byłprzytem zbyt .Miodowe m~esi~ce były .i~dmikże bardz~ wal się ,biernie, takI!; też cechę llIiała jeg? bez żadnego z n.ll.szej str?ny poparcia i wteóo 
obyczajnym j dobrze wychowanym, by obra- długo słodkleml dla naszej młodej pary I ekonOlUIa .. Polegała. ona na oszcz~dnośCl. dy zadawał sable pytame; 
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t · ł t . - b'kt' «k k')i Wełna. Liverpo?l, ~ą . maja. < An1wr3 • (-) Targi łódzkie. Wczoraj nastacyi to-'przekonania się O rozmiarze wypadku, w 
. J.,O);! a 11 przez .slua Je oWI pry as~czy:~ i Na aukcyi otwartej w dnm dzuneJllzym ofiarllwano warowej znajdowało się sześć wagonów tej chwili wiatr zaniósł do jego mieszkania 

za sWlad~ctwa .gl yJne op-.[j,can~ l 'Y on.: 24,400 bel), popyt 'trt..fT?at SIl> w ~'ranioac~.zwr pszenicy, nadeszłych z drogi, iwan~rodzko- garść iskier, kt?re nast~pnie. stały si~ pr~y
cu dla wl§kszeJ ostentacyl obhcza Jeszcze I klych za gatullki średme plac01JO meco lepIeJ, l,~ dąbrowskiej, z Ostrow~ i Kutna, me sprze- czynili. całego n:e~zoz~§Cla. PlerWSZ! oddz1ał 
na rachunek opłat z fabryk, podatki ziem-: ordyn'~ryjfle il !!~ p. niżej cen phoouJch na. ai!kCp dano jec1hak nic ponieważ dawano za, ko- przybiegł na ml!3Jsce wypadku bardzo szyb-
skiei takiej teoryi ekonomicznej wyduma.-l o6ta.~meJ. __ rzec 6 rs. 60 k~p" podczas gdy sprzedają-, ko, c~o6 ogień Jl~Ż wtecly. na dobre ro~~ze-
czy C sobie nie możemy. Dziwna zaprawdę I PRZEMYSŁI HANDEL. oy twi~l'dzili, iż sami dali za nią~ po 71's. rzył Sl~ po ~aleJ . połowIe ~omu: Wwok 
rzecz, że . p. Szarapow, podczas swego po- '\ 10 kop.; żyta wcale nie bylo1 OW$a zaś tyl- byl str~szny 1. musIał poruszyc ~azdego. Ze 
bytu w Królestwie, ?dzie, jak nas. zape- . , • 1 'l ., . zwróco- ko .jeden wagon, 175 korcy, nie sJ?rzed~n~ wszystkIch o~Ien P?k~zywaly ~H~ wyst;l'as~o-
wnia, dla ogólnego pozytku, doktadme ba- ł Projekt nowej usta';JL we{~ O'H:J jednak nic, ponieważ sprzedaj<1cy me ~hc16h ne twarze ~Ie.szkanco.w, .:v?laJ~c~ch o ra
dal stan i położenie . na~zego. pr~emysłu, ~ i ny zo~tal; z ~a~y pansuwa do ministeryum przyjąć o:lial'owanej im ceny 31's. lo kop. tunek, gdJ:z ll:le moglI zeJsc ,P? schodach z 
tern nawet niedowledzlal SIę, ze podatkI \ sptawIedhwosCl. Na Nowym Rvnku slil'zedano okolo 200 powo.du Wlelkle.go d~mu, gIo,z~ceg.o. zad~-
ziemskie', . to' ,J' est podatki od dóbr i koszty, Dywidendy.~, Pet.ersbu~·ga donoszQj l; Ga- J Rt lk lll. lAła 

I l" ł- e t two korcy pszenicy po 61's. 65 kop: do 7 ~·s. szemem. ;... raz:: Wie l'ą ~nelg r~ W'f '!" SI.\} 
utrzymania ins~ytucyj, na któr~ w CZęŚCI zeci~ :ą:and o:veJ,. ze g own owal:zys , za wyborową; pszenica ta pochodzlł8. z PU}. do ~·atu~ku,. z ,ktorym, nal.ezało <>I§ spleszlc, 
podate~ ten Jest obracany, Jak szkoły, 1 rosYJskIch drog zelaznych post~nowlło wy- tku pod Łęczycą, nabywcami byli mącza- pODlew~~ ogIer: sze:zyl s~~ z nad,zwyczaJnlb 
szpitale i t. d!, kaida wi§ksza fabryb bez-\ dać swym akcyonaryuszom po 31's. syper- rze łódzcy. prócz tegq do Pabianic zaku- ~~yb~osClą .. ~lerwsI, stra~aoY7 ktorzJ:' ?l'zy-. 
pośrednio ponosi. Trudno wymagać od dywidendy na każd~ akcy~ 125-:'ub ową· pion o okolo 20 korcy. Zyta sprzedano oko- ?le.gh ,na mleJsce. wypadku! natyc.hrnIa~t .za. 
Scheiblera ,·lub innych fabrykantów, aby Ministeryum, zapr?testowalo 'pl'?ecI",:ko t~- '0 "tOO korcy po 4 rs. 20 kOl). do 41's. 50 Jęh .Sl§ . ratowamem h~,dzI, pOI?!zystawIah 
Przy zakładach fabrycżnych manufakturo- mu, utrzymuJąc, ze .. ra.chu .. nkl drog~. war-:I. -:lO d b 1- śl h 

b k d k la kop.,' a nawet 41's. 65 kop. za wyborowe, r~ my l wO:l.ano na ~ueszczę IWyC , zam
wych towarów, wyrabiali jeszcze lub 8prze<, szawsko-peters u~s lej l m~eg~I'o z ~leJ z.c: p. Strenge nabył 20 korcy żyta Wl1 borowe- kn.1ę.tych .w, pali):cyłn S\ę domu" aby wy, c~o-
dawali wódkę i piwo. ... ne S~ z rach~nk~e~ drogl mk~łaJe:vsk:eJ J, I N' t t b ł d d b 

(D'. c. n.). wbrew zasadZIe 1 ze przy rozdZiela.mu l a- go po 41'S .. 80 kop.; wszys~ko Ż!to pocho~ dZI 1. ..r l~:1a we,. o. y ~ za ::me, g, y: le: 
chuuków wadloby pl'zedewszystkwill to- nziło "z okolIcy, nabywpaml by11 mączarze dac~ CI me chCIelI wYJ~ć, n~e. zabra~szY.I 
warzystwu z;K.ócić w.ziete od rządu zalicz- lódzcy, z piekarzy zaś jeden ty~ko p. Str~n. swolCh ;L'zeczy; ~~ ?y~odlllem?zh~~m;Jedwle 

SPRAWOZDANIA TARGOWE. ki na pojedyncze linie}" a wówczas zadua. ge, W.ogóle usposobienie targu było wleI- zdołali.v nam?WIC lC. ,o UClecz 1. 'ea ~Yi 
superdywidenda do podziału nie przypad- t ca ospale. . .. . SOkOŚ?l dr~glego Plliltr~ na, gzymsl, s.a 

Z giełdiJ berli1iski~ dOllOllZ'b podtlniem 20, ,?,-aj.a. nie. Główl18 towarzystwo protest ten za- ! (-) W lodo.wniach. pp. Anst~dt~w nagro- ch~opIec ~Ilkun~stole,t~l, ktore!llu gIoklł~ 
D.zień. dzisiejBzyrozpocz~ł:agielc1a w uSposobIemu skarżyło do komitetu ministrów, od które-I maclzo.no w Cl~~U ZImy t:;tk WIelkIe Z~pl.1.sy I stI.aszne. ~lleb,ezp16.czen::st~o, pdyz gZY,ms ,a~ 
nac1zwycz&i· ożvwionem, kursami znacznie wyższe- d . l'.' b d . d' 61' lodu łZ' właŚCICIele browaru odstppuJ& 0"0 I deJ chWIl! mog! S1ę oberwac. Na szczęSCIe 

... J . d go ecyzyl za ezec ęZle wy ame BUp - I , . < J C V V 0. .. . . d d' h' .' 
mi wewBzystkich dziaJ:ach. !?óźniej nadeszła: e- d)'Wl'clendy. Towarzystwo dróg' l)otudnio'l chI". tn. ie n.a potrz,eby domowe, !po nadel,' ,m- l spostrzegł .to.Je en z wda' bU,lCZyC D l. Pko .. SPIe: 
pesza'z Petersburga, o rozkaZIe wydanym flome. na u l '<' . k 50 d- ł odamem mu ra my ZH~ po-
morzu Czarne m a wygórowaua.draŻJiwośó,gie.J:dy wo-zachodnich wydzieliło po 1 1'S. na l1k- i zkIeJ cenje, gdyz po 20 op. za pu, ow, I ~zy. z l? ,... .. t . ś' "l 
ujrzr.la. w tym .rozkazie możliwość zbrojnej obrony oyę superdywidendy która z 5 proc. przez I jak donosi "Lodz. Ztg." . ... I SWl§cemu, e~eqpl l przy omno CI umys, u 
powagi :państ'wa. pomimo jasnych słów. Monarolly, rząd gwarautowaue~li, czvni razem: 6 proc. I (--) Order •. Pimo;vieEdward Herb~t 11 naszych st~az:",kow, wszyscy 10k8:torz.y ,0bJv· 
wypowiedzianych pl'zy'tej·sp(}50bnóści:·"n.foje'ży~ Sk tł' - t ., d' "- fl J'est' dalsza lK.arol Diettrich z Zvrardowa uzyskah w tego plomlemem dOlTIu, zdołalI wyJśc bez 'czenia i myśli skierowal1e slb ku pokojowemu ~ U nem ego spo zlewau'1: .. L.\ . . ..J .. , f k . .,' d 't h d 'b ł . 
rozwojowi dobra narodowego!' Wielka podaŻ, z zwyżka kursu tych akcyj, notowanych dziś swoim czasie .zokazyi wystawy w Antwer-l szw.a? u, lTI~mo, l;~ o wro sc ? aml ,y. m~: 
J'ak<>'wyst",pi!a spekulao'-"u, uie pozostała bez wpiy' p t ' b 113 Il)ji order Leopolda (Leopold-arden). Ta mozhwy, mektorzy nawet matowalI częsc 

'11 ..., J W e ers nrgu ., . t , ., 1- • • , p , d . 1 d . 
Wll na kur,sy glównych' papierów,' złe ·USlJOsóbienie Ministeryum zezwolilo na przewóz trama-I honorowa odznaka ludZI, ktorych zasiuglj ~wego. mWllla. ? wyplowa zem!l u Zł, ~a-
trwalo jednak lS:rótkoi wnet ·puściła sil)' giełda to towaI'o-'w- 'na lI' nI' l' z< Odesy do Nowosie- w przemyśle naszym oceniono w ten spo-IJęto SH~ I!-~tychmlas~ opan, o,!"am.em ogma., 'znowu w prll:d zWj:zkowr, chociaż przodujące pa- ~ d . d ł t 
',pieryspeJmlacyjną,fl,kcye kredy towe, i udziaty:dy- lic przez Ungheni i Podwołoczyska. ! sób za 'granicą;, dała w tych dniach powó, I co w Cz~SC1. u a ~ Sl~ s razy l pozar ogram-
skontowo~komandytoweniczdołaly jnż odzyskać Ustawa giełdy w Baku pozyskała w tych I do plotki, że p. E. Herbst otrzymał I:krzyz czył~y SIę Jedyme do połowy budyn~u, gdy-
naj;yy~szjoh kursó~. N~ targuren~pi.erwsz~~liej- dniach' zatwierdzenie. Irycerski" (Ritterkreuz des I.Jeopo~d.Ordens) b.y n:e ~wykly u.nasb~ak wody, ktoryz~u-
< ate· "ZaJmowa!y dZlS POZjCZkl rosYJskle,' zarowno, I,co niuie.l·szem, J'ako mylne pr9stuJemy. " SIl straz ~o zaV7l,eszema ~a~unku nap~wlen 
pod,wiględe.mrozleglości obr?tów .~ak' i' ro~woju . W u kt l ł 
kursó.w.Wl~kszem powodzsm,em mes4yły s~\} u- G" " I (-y Na stacyitelegraficznej w . arszaWle czas, w Ciąg orego og en .og~r~ą lres~· 
działy herlińskięgo towarzystwa handlowego, , obok KronIka Łodzka. I znajduje się telegram niedoręczony, ?a-I tę b~dynku .. Trzeba. bIlO wld7;le~ wolan:a 
nich akcye''!i.ustryacko~\'ł"~gierskiej koLei państ\'io- , ___ . desfane z Łodzi d. 19 b .. lTI. dla Spilrema I oddZIałowego ~ topormko:v? dom,aguJąc!ch Sl~ 
wej. Takze w dziale papierów przemys~owyoh (_)' -'W szl/ole wyz' s z eJ' rz'eluie .f;luićzeJ· Z I Białera. .. . . l wody, a. tu n.le było all1JedneJ beczk,ll g~y~ 
zwyżka' Zl'obila' dalszepostl)PY' ' ' _" ~ , k h dl t d Ś 

:'I'a~'!Ji :zoołowe . . Spra,wozdanie tygoduiowe(do powodu e!!,zaminów za \vieszono już lekcye w (-:-) Pożar. UbIegłeJ l10cy o gO?Zi1ll8 dwu- w8ZySt. 1e pOJec awszy wo eg ~ . ~ c m~eJ: 
dnia 1,9 maja): W tygodniu ubiegłym nast1wila klasach ~yższych, dziś zaś kończą się-z te'I,nastej trąbki alarmowe, rozbudZIły ~aszych sca, me. mogły ,prę~ko poW;~ClO. O.glen 
pożą:dalla zmiana powietrza, deszcz padał, tempe- g'o' sa' mego powodllwyklady w klasle czwar- strażaków ze snu. J uz na roguu. 110y No- s~erzył .Sl\} ze stlaszn~ s~ybkosCIą, W .CIągU 

. raturapodniosla si~ i znowu wzruocniry 8i~ rośli- l R kI' b ł k lk t O ,1 be cz nnosOl stra 
ny;Zewsząd nadcpodzl! bardzopOffijślne Spl'aWO- tej, jedynie więc w klasach niższych odby- womiejsldej i Nowego yn u' w!-c ae y o "l U mlllU p~Zyill~S wed z Y . -
zdania. o, 8ta4ie ,-zsjjiewów; W mif)dzynarodowym wać si')} będą jeszczelekcye.' , ,!"iel~ą lunę w stronie Stare f o l\tIl~sta. ~a-I z~ cale trzeCIe pIętro ,stan§ło w plolme-
ltą.ndlu zbożowym wystąpilo ,wielkiezniech~cenie, . (_) Szpital dla zwierz~t domowych oraz hr SIę dom. p. Abl'ama KraKOWskl!3go pIZy I mach. . , ,. .. 
ze~. ~~~~t!, ::a~!:=l:!k:Z~yo~taJ~~:~o!i~~:~~~ lecznica ~la a\ubulatoryjnych pacyBnt~w, ~e- u.licy\iVolbol'skiej po.d N .. 211~, Pożarws~czął . \V ChYVlli, .w ~toreJ . płomIenIe ~kazałl 
towania, chociaż ju,"neizapasy maleją, a wywiezio~ go rodzaJU, ma powstać w naszem mleSCle.· Się Z szopy drewmaneJ, przytykaJą;ceJ do SlEi). z okleI?- trzec.l~go pl~tr~ w strome WO. 

uo znacznie wif)cej niż w tygodniach .poprzednich. Myśl tę powzięli weterynai'ze miejscowi, l tr:t:ypiętrowego Dluro.wa~ego ~omu. Szopa ,I neJ do teJ. ~hWlh od og~l~, powstał. st:-a
Zdaje. ,się, że po~ęga spekulacyi,. która w An~!>ryce mianowicie: pp. Kwaśniewski, Drecki i ta służyła piekal'zow:7 IUleszka.l,!!?e:nu w. tym sz~y lament. l p~I!loc,h, ~srod ,pogorzelcow, 
wysoko trzyinala ceny, jest już mniej lub wię"nej W. arikow.. Dotlld' .główn~ przeszkoc1u, w'! domu, na skład Jlląk~ oraz w}:asCl,Clelowl dO-.j' ktorzy w bhzk,osCl złozyli swoJe. wy~ato~a. -
wyczerpanI! a wpŁyw odzyskują, znowu na-curalne< . '1: - . .. '1: ł . k . d K d l - ł h al 
warunki. Na targn berlińsl!im usposobienie byio wykonaniu tego· Zamial'll jest podobno tru-\ mu na skład ga ganow, toreml prowa. ZI) ne. rze~zy. az yporywa, co mog. '.1 c C~ 
niekiedy nadspodziewanie. mocne, ~ ogóle je?uak dnuść w odnalezieniu odpowiedniego po- handel, cz~ść zaś szopy stała otworem l. w l uClekac, cz~mu Jednak pr.zeszk?dzll~ straz.a
przewazajlbcy. wpŁyw wywlera~y takze _stosunkl a~- mieszczenia~ Poniewaz mi_as to nasz.e. po_I, niej llocn.ą . porą szukały przytułku ChW~lo_11 01' za.pewmwsz:y wszystkICh, lZ me mają; 
mosfel'yczne l ~uuh obl'a~p.l Sl§ w ogole Vi gra,nI- ., d' n~, I'los';' koni krów psów itd. wego różne indvwiclua podeJ'rzane obOJga SIę czego obaWIać. CBch bardzo CIasnych Zyto notowano w komlU Sla a znacz '1: . v , ,.. ,. . J..,. Gct . d t' b' k' d 
wyżej o 2 m. -'25 fe~., pszenica stracHa 2'/2 m., można śiliialo przepowiedzieć <temu przed- pICI, pr~wdo'podobllle WI~O ktorykolw.le~ I. y na.reszc.le os aWlono, B?~ 1 z WO ~ 
owies PIł - 1 m. ,Z inuych rJ4ków nie ma niej siębiorstwu znakomitepówodzenie w Lo· z tych mepoządanych gośCl zapruezy! ogIen~ II urządzono SIę w ten sposob, IZ ~oda .do
now,eg.o do do?-iesi~nia:, zdaje si.~ jednak, że :R,0s:t:a dzi; W każdym razie instytucya taka odda o co bylo nietrudno, ponie'Yaż. w szopie; starczaną; ~yła bez przerwy, WZI~to SIę Z 
oJrazuJs ?b~C01e Wl§CCJ sk~onnosol do zastosowa~H: . t ' . 1- I znaJ' dowalo sie trochA słomv 1 szmat~ Ja- nowa energIą: do ratunku a było to tem po-
Bl~ do mzkich oen w kraJaoh 'zbytu: w AustryIl mIaS uprzys:l.ugę· '....." " v .0;. '. ". ., ' • k 1- d 
Węgrzeohwywóz jest w zupeInym żastoju., .:< (-) Na targu bydlęcym w WarszaWIe kl.m sposobem ~glen pr~,eD1os~ SIę d~ dOl.lJ~ tr:~ebl1leJszelD,· 1Z. naprzeCIW, o 8ta!!. o.m 

. WelM . . A n t we r p i a? lfi maja. Aukcyą. zakupiono \'V tygodniu bieżi1cym .400 sztuk mIeszkalnego, me moghsrny SIę .doWle~ZlI3c ,mieszkalny dr~w.ll1.an!,. na ktor;r pada~y 1~
OfiarOW!l.!lO ,~,BP!Ze~ano. 1,093b~1 w~J:~y La Pla:~. wieprzy do Łodzi. ,Za wieprza tuczonego Inape.wn.o" Opowiadano, nam r~llęclz:r ~nne-l kry.,,! ?Ib.r'Z,y~I~J llpsCI .. Energ.l!.l. strazy me 
K?Pcy.zJcawIh SllJ ~IC;llle. Da t1a;gu2,o ruch hJ!.ozJ- płacono 50 rs średniego 28 1'S poślednie- mi IŻ Jeden z lokatorow drugIego ;plętra, I dOpusclła zaJIilCIa SIę tego budynku. Ratu-WlOuy. eny wzmosą SIę o () - c. wyzeJ cen ., ., , , < l- l l' k b 1- . kbk' .• . -. 
z aukcyi l-qtowej. go 18 rs. ;' spostrzegłszy. poza!', otworzy:l.o mo w ce u ne y1. ta szy "l, IZ na pIerwszem l;>!(J~ 

t''''-:- Ozy miałe.m prawotouczynić?' zumlec zapał~, z jakim mlode dziewczęta w oczy. wrót do ~bowiązków go~po~yni i maik!.. .. 
PrzypomiJ;la:t sobie,że' sam otrzymał wy- dążą do zaml1lzpójścia; własne doświadcze- Nikt nie był też o tyle odważnyrp,aby I ta~ C1!!~nęfa t~czkę zyma ta para, czy 

chowanie bardzo staranne l dzięki zamożno- nie nauczyło ją, ile si~ tam smutnego roz- Maryi powiedzieć: pl'zynaJ,mmeJ zgO~lll!3?., Jest to ~mutn.e, a~e 
ści swego ojca, wyższego urz~dnika, że był czarowania spotyka. . . , . - Za pozwoleniem, czy nie chciałabyś, prawdz1we: "gdZIe złob pusty, kome Sl~ 
jaknajlepiej przygotowanym do walki ży- I Czy miała słuszność, myś1lltc w ten spo- moja panno, pójś6ze mną, choć na .chwi- gryzą: ... " 
c~~wej, ,a jednak .cóż się z ni~ stał~? Ja: l sób?My~Ia1~ t:",k,skutkiem oryginalnego Ię, przypatrzeć się temu obrazkowi - z od- Pewnego d~!a zebrat~ się towarzystw·o 
luz oręz do walkI o byt będz1e mogl dac wychowama Jakle odebrała. . ,. wrotnej strony? . Zastanów się, czywszyst- "na czekoladę, do panIen Petersen, bez 
,swoim .dzieciom? Zaczęły życie wśród. bje-! Pogląd na życie, jaki w nią od dzieciń- ko to, co sobie tak pięknie wyobrażasz, nie udziatn mężatek, gdyż zamężne panie s~ 
,dy i niedostatku, .. prędko :poznaly- różnicę stwa wpajano, dążył do tego, by mogła jest przypadkiem papierową dekoracyą? tak prozaiczne - mówiła starsza pann'a Pe4 
między wymaganiami i nadzi ej a:rni, a' ze- zawsze tylko idealną jego stronę pojma· Obecnie młoda żona Herrnana miała wie- tersen. 
wn§trznemi warunkami, by tu, z domu we- wać, nigdy zastanawianie się nad ciemne- ie sposobności przypatrzenia się tej dekol'a- - Oh! tak prozaiczne! - wolała Luiza. 
zmą tylko najgorsze dziedzictwo, jakie na mi jego stronami nie rzuciło cienia na jej I cyi z odwrotnej strony. . Po bardzo ożywionej rozmowie, przyszła 
człowieka spada - biedę. Herman chciał sny różowe; wiedziała, że miłość jest naj- Pani Olsen, . która często w początkach kolej i na rodzin~ Hermanów. Gdy jedne 
sobiepowiedziec: "Bóg się za nimi ujmie!" wznioślejszem uczuciem na ziemi, że stoi I odwiedzała młodą parę, zasypuj11c Maryę żałowały a drugie potępialy, zaorała Ul'O' 
ale ws~ydzi~ si~,gc1yż czuł! ~e powiedział- po l13:d rozum~m. i -:- źe ffi?Żna ją zna}eź.ć! l'ad~mi, ter~z coraz rzadziej bywał~;gdy czyście gł?s starsza panna P~tersen; . 
by to, Jedyme dla .uspokoJema swego su- Jedyule w małZi=mstwle, co Sl~ tyczy dZleCI, I ktos wszakze w towarzystwle ... wyraZIł raz - POWIem wam dlaczego SIę tak złe dZle~ 
mienia~ . uczono ją', że powinna silil rumienić, gdy o' współczucie dla lVIaryi i jej biednych, elro- je u tych luelzi~ 0:) znam stosunki dosko-

Tego rodzaju myśli były najcięzszemi je- nich była mowa. bnych dzieci, pani OIs6n zapewniała, że nale. Już przed ślubem miała w sobie Ma-
go utrapieniami; szczęściem- dość rzacl-l Książki jej bylyostro cenzurowane. Prze- "gdyby miała nawet dwa razy większe do- rya coś wyrachowanego, coś orclynal'llie pro
kG. go nachodzily, gdyż stawał się .teraz l czytala jednak jakiś poważny traktat o o- chody, nie wystarczyłyby jej, gdyż zawsze zaicznego, co zupełnie jest obcem prawdzi
t§pyni~ . Tak przynajmniej utrzymywał pan ~ bowiązkach kobiety; dowiedziałasi§ z nie- była niezaradną." wej, gorącej miłości. Ta cecha charakteru. 
slJdzia. ' ........ , . \ go, że szczęście polega na tem, aby byc ·W pierwszych latach po śluhie, Marya rozwin§la się jeszcze z czasem i teraz 
~ W swóim. czasie ,- mawiał - te? I przez .męża!wchaną, ~,przeznaczeniem. jej p,rzyjmował:", mnóstwo przyjaci?ł~~, kt~re ~ścisi~ str3;sznie na obojgu. 00 prawda, 

maj ·sekretarz byl:, wcale dobrym urz~dll1- ,......;.. byc mu zoną:. Zl:oso ludzk~ rozumiała! SIę wszystkIe zachwycały malemI Jej amoł- me mają om dostatecznych środków do źy
,kie~, ~ale patrz?ie. państ~o, to niero,zsądne, o ~yle, o ile ~ak0'Ya sta,,:,ata na przesz~o- k~mi; ter~z ,,:szak~e. g~yby ją kto ~L'zy~ad- c~a, ale c~żby to znaczyło dla nich, gdyby 
małz~nstw:o, dz~eCl, troskI,; etc.... sIowem, dZIe połącze;IllU. SIę dwoJ,ga s~ro koch<:Jfll'l k18~ odWIedZIł! n!e mo~łbr ~cale ltczyc n~ SH~ kochalI? Szcz~ści.e prz~cie~ nie zale~y 
zglłblODy ~złow~ek. .' , cy.ch,,, lecz w~edziała. takze, ~e pra~dzl~~ prZYJemne .wra~ell1a. DZIeCI, me .1ll0gfbce hyc l od ~ogactwa! Ozyz me Dlozna Jego znalezc 

Zl.e .0dzIany 1 utrzymany, obClązony cUu- mlł~sc za'Ysze. zwyc;ęzko z tej .walk! ,!YJśc bezoc1powledmego przy~o.to:vall1a zaVl'ezen· w bl,e~n~j chacie, gdzie miłość Jest nieraz 
gamII tr?s~ą, był H~rman oho~zl!oym tru- mUSI. 'V ledzlała; ze gdy. l~ldzIe padaJQj w tow8:ne, wyp~dz~no hałashwIe z pokOJU, SkO-

1 

potęzmeJszą niż w pałacach? Czyż nie ob
pem, a 7o;y:cle. szlo . Clągle SWOll!' . tryb~m.zapasach z l?sem - po~lC~, to zawsze;, 1'0 SH~ k.to zJawlal,. a . nap~~łoc1~e zostaVi'a- darzył ją Bóg zdrowemi, ładnemi dziećmi? 
Zd!lwało Slę,Z~,'wszyscy zapomnIelI o nIm, j'skute~ tego, ze pogardzaJll; ;de~łem, w ~do- ~Y po ~lch szczątln poroz?IJanych zabawek To powinno być jej bogactwem! Gdyby ich 
--pr<?cz Boga, ktory nm .co rok złotowłosego I ry tez gorQjco ~V1~rzyła, choc me rozumlala 1 medoJedzonych kawał~ow chleba z Tlla~ serca były przepełnioue szczerą, prawdzi~ 
:alllołka zR:yła~., .... na ozem :vlaś~lwle pol~ga.. słem, w ~ałYI? zaś pokOJU panowała attl:o. wą, gori):C~ miłością:, _ wtedy, wtedy ... 
• ~loda maŁzonka Hermana wIer~łe.1 m§~ . Znała 1 ~Ublła ~oetow. W lele e!,otycz- s~era, ktor.ą SIę tylko przy własnych dZle- Panna Petersen za wahała si~ nieco. 
zme towarzyszyła. mu w walce z zyClem, l ~ych ,poezYJ rozumIała .tyl~o na ,wpoI, lecz CIach .znoSl.. ., \Vtedy - podchwyciła jedna z obec ... 
doszła do tego samego co' on ]'ezultatu. II to Ją zachwycało. \VledzlaIa, ze zwi11zek Za to l\farya me odczuwała bolu, ktory nych? ... 
; Pierwszy ~ok' ~oślubie, upłynął dla' niej małż~ński je~t cz~mś poważnern, czemś ~ak trapił jej męża, gdy się .roz!nyślanion~?d- - '~te~y.- ciągnęła dalej panna Peter .. 
Jak sen OlŚ?lewaJą;cy~ Gdy pokazała .SW?~O po:wazn~Il!, ~e mezb§clny~n cło ślu?u Jest d.a wal. W, wolnych c~W1Iacn, zag!ę~la.Jąc sen -:-zyC16 Ich poszloby inną koleją. 
małego. amołka .zach\VycOl~Yn,t przY:JaclO}- kSIądz l ze sluby ?~ zawle.rane w mebie a SIę w .swą ,Istotę, o~~aJdywała w głębl.ser- NIkt n~e· za.przeczył. 
ko.m., wyglą~ała Jak uosoble~ne ma:Clerzy~; zaręczyny-: w .s~h,lJa:ow.eJ. . ca ta.Jemmczą. k.rYJowk~, kędy przechowy- Nastą;plła cisza, wśród której slowa pan .. 
Sklej .illllośCJ. Lec~ powolI ·"gl1Ia~dko!, . ' . Gdy .w ter':VlOSme zy~la wyobraza~as~~ :va~::-, wspomm8.1113: z p~81:w~zego ;roku po ny Peter.'jengłęboko się wyryły w sercach 
znalezłO.ne ~r~ez pamą. Ol~en, ,stawało ~lę ?le tak~ pow~zny sto~un~!"zdawało SIę J~j, slub~E), ws.pommel;1a t.eJ ~wIettaneJf'CZafo. słuchaczek. Wszyscy czuli, że powiedzial'a 
c,oraz CJąśnIeJszem, ~ydat~lzWl§ksz~Iy SIę, ze ~zuC1ła okJem ~a, Jakls. las ~a~zarowally, wn~J ~aś:ll. StrOiła S1ę c;ą~Ie. w te wSI?o, pra,!dę. Wszelkie niepewności, powątpie. 
a dochody stały n~ l.edneJ w:yS'okoścl.Ma: gdZIe małe am?rkl splataJ~. w~ence, bocia~ ?Il!l~ma ~1 . z rok.u ,?a .rok sWleclły coraz Ja~ w8:ma, niepokojące każdlll z obecnych pań, 
rya pracował~, USlll11e, gdyz ?~ła dobrą 1· oy przynos~ą zlotowlose anlOłkI- a przed sme].w ~eJ pamIęCI; ". zlllk~y i wszystkie byly utwierdzone w po
rozsądną kob17tą .. P:owadz~llle dO,mu, za- chatką;. stOjącą l?o za las~m, Dlał~, ale wy~Z tak1?h marz~n wywo~ywałJą zwykl~ CZ:rC,lU szczerej, prawdziwej, głębokiej mi
p~lmonego,dZ1e6ml m~nalezy dop:ac pod~ st.arczaJą:cąd~ zJednocz~!l1ałws~b.le wszyst- krzyk dZIeck~,ktore ~O?blłosoble czoło l losm, -,gdyż wszystkie ,były niezamężne .... 
n~osIych~ z~h!.szcza pl'Zl ?g;amczonych kl~g01' co .mo~e . stanowI o . Szc~~sCIe Da tym z płaczem bIegło do nIeJ, ',wtedy' ~sta.wała 
Śloclkach. NIe mogła Wl~C JUZ teraz zro- ŚWIeCIe, SIedZI ldealna para l patrzy sobie i z bezdusznością: maszyny brała Sl§ napo- l{ O N I E C. 
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trze wjednem:.: mieszkań wszystko pOZo- ma w domu, jejmość odrzekła, że może dla naradzenia sill z przyjaciolmi. Przy tlowana Nr 1 i2 126-140' olej rzepakowy do 500, 
stało nietkniętem, nawet sIoma w lóżkach załatw~ć in~eres z sam& ~anią i w natar- wtJ)'śCiu z izbv , tłum otoczył Trikupisa, wy- lniany do 550 za pud. ' 

. . l ' I t k b' t' 'b d ł hl d J, J Dowieziono pszenicy 800, żyta 500, J~zmieni& 400 
me zaJę a SIę, a sa a er a z ry aml s 0lą- c<'ywy sp~so o.maga a .~UJ ru a, po pre- dajllC okrzyki na cześć jego zasad. Mini- OWSI\ 200, grochu pOlne,to _ korcy. ' 
ca na stole, pozostała ;nietkniętq" czółenko tekstem, ze mUSI zapłaCIe 40 1'S. za komor~ " '.' Warszawa, 20 m'lja. "Okowit.a. 78% z: a.koyt'ł ole. 
na warsztacie tkackim leżało w ten spo- ne, do której ~~, sumy brakuje joj bardzo ster O~wUtdcz!ł. ludOWI, ż~ me pora .odda- 'J%. Stosunek garnca do wialll's 100-3071/2' liurt. 
sób, jak gdyby przed chwilllJ ktoś tu pra- wiele. Proszę ISC do bogatszych _ mówi waĆ SIę radoscl, gdy kraj o mało me zo- skło.d ~o. wio.dro kop. 8026 .-8088, za. garn. 261-
cowal. pozuru można się było domyślec je- pnni X. Bogaisi musz:Ji mi dać wj<;ce' _ stą! pchnięty w otchłall klęsk i upokorzeń. 263 .. ~zynki za. wia.dl'o kop. 814.8-820' za: garniec 

, d b k " J kOpIejek 265-267 (z: dod, n& wyechn. 2OJ.). 
dynie z wybitych szyb i wody ochodz:Jicej od.zyw~ sifJ że racz. a - ~le, pani musisz I Nie trzeba jednak tracić nadziei, że roz- Berlin, 20. maja. Targ z110żowy. Pszenica 
do kostek, jak18 zalano cale mieszkanie. mI dae rubla. Vifldząc, ze zebra?zka roz- ważna i umiarkowana polityka zdoła za- mocno, w' miejscu 148 - J6B, na mj. -, na 
Nareszcie po godzinie pią,tej rano straż 0- poczyna formalD~ sprzeczkę, :t słuząca: wy- ".' . ",. mj. oz. --, na 07;. lp. 152, na lp. siar. 154, 

Puściła Illieisce wypadku. Zaraz na po- sla.na za sprawunkiem, .uie. wraca, pa. ni X" g. Ole rany l ~r.e~ya umku.lJtw. azy n.leszczęsh- na. sier. Wl'Z. -, na wrz. paź. 15731,. Zyto mocno, 
J d bl b' h t·, k l wm.129·139,namj.136 1/ 2,namj.cz.1361/ 2.nacz.lp. 

czą,tku wezwano na pomoc o dzial drugi i zmewolonl'll y a poz yc SIę napastmcy 40 wyc ws rząslllen, spo OJUlC moze spog ą,- 136'/l' na lp, sier. 137, na. nier.wrz.-, na wrz:. pa.ź. 
trzeci straży, które także przybyły bardzo groszami. :<1ać w przyszlość i oczekiwać przeznaczo- 1S73/ł ,napaź.list.-,na.1ist.gr.-,na.gr.st,_,,'jlc7lmień 
prędko. Po opuszczeniu przez straż miej- (-) Napady. Miejscowość zwana zagaj-,'llego jej lo, ilU w'!". 115-180 .. Owies lllocnioj, w m.128-162.na 

l· . b l ~ t'rnl'e 'k' t l l' • b' dl k l' t ' . ~J, -, na m.j. cz. 127, nn cz. lp. 1273/_, n& lp. 
sea pogorze l, Z rum wy uc Hll!i. pOW'o !li le~n sa a s ę Dle ezplecZntł; a -o ?le . Paryż. 28 maja. Pomimo zaprzeczenia 8~er.128, na SlOr. wrz.-,ua. wrz. paź. 128'12; na. pa.ź. 
ogieil około godziny dziewilbtej rano i znisz- l dZIewcząt: przechodZl!cych bez OIJlckl( '. . ". " . list. -. Groch w9.t'Zel.l61).200 pastewny 130-14.2, 
czyJ: to, CO zdolano ocalić, między innemi męzkiej. Przed kilku dniami wspominali-! Agencyl Havasa, "Temps zapewma, 1Z nu- Olei Ini:\ny w m • ...:., rzepakowy'w m. h. becz. 42.8. 
mieszkanie, o którem wyżej wspomiualiśmy. §my, iż kilku łotrów napadło tam ko1>ietę: nisteryulll pilnie zajmuje się sprawą; wyda- Okowita. w m. be. !lnQ/:. B66. 
Z 1> 'ż' .. " k ' d' ~ l' l' k" d . . h d .. Szczecin, 20 maJa. PBZellil1f!. ospale, w m. O awy, 1 pozar mozeSl§ ponowIC, wy- pasl1clls rowy, we sro ~ ZllOW popo~uc UlU" enla -SII1Z1!t 1'0 Zlll palluJlJIcyc awmeJ we 146-156, na mj. cz. lv1.00, na wrz. pat. 160.00. 2yto 
slano n& pogorzelisko dwie sikawki i po- jak dowiaduje się "Lodz. :Pageblatt," na.-: Francyi a w szczególności hrabiego Pary- 09~ala, \'1 m. 1~7-130, ua. mj, cz.l32.00, na wn. 
~rz~bn~ ilość str?-~aków, kt~rzy taul pracu- padnięto k~ku.nastoletnią dziewczyn~ kt~- \ ża. ·Wi"ksza czpś6 dzienników republika!l- paz. 135.ll0. Olej rzepakowy ospale, namj. C1:.48.50. 
JIJt Jeszcze w chwllI, gdy to pJszemy. rA po zaCIętej walce z uapastmkaUll, j. )' .)',. • •.• nil w~z, paź. ~4.50. Spirytus niżej, w m. 87.4.0, 

Przy pożarze ośmnaście rodzin straciło wyszła. bez szwrwltu nn. honorze. 0.10 z po-: akieh domaga aHJ rowmez wydaleUl3. kSIą- no. mJ. cz,. 36.00, n!l.,lp. sier. 97.20, no. aier. wr!:. 
. ." k k' . ....'. t 1\f't ". '. d • d 38.00. Olej ekll.lnv oc.ony w m. 11.15. 

prawle cale swoJe. mle~llet s ut -lem czego ram oną twarzą, l boleśme podrapn.nenu rę- i Z[l· "L' OUl eur pisze, 1Z rzą, moze o- Londyn, 19 ma{a. Cukier Ha'1ana Nr. !2 nomi-
niektórzy wpros~ me maJ& co włoźy? do ust, kami. Cała pokrw~wiona, p.rzybieg~a do, konać wydalenia ksi:~źlł:t, ale nie zdo- nslnie 14, cukier bura.kowy 121/~i Qspale. 
zwracamy sl~ Wl~C do llaszych ws~ołobywll:- domku dozorcy ll:oleJowe,go; kIlku męzczyzn la zniszczyć reprezentowan"ch przez nich L~ndyn,. 19 majl!:'. Targ zbożowy. Wuystkie: ro-
teli, aby pQśpieszyli z pomoc18 meszczęśh- puściło siA w pOgOlI za lotrami. uJ' "to J' a- : d J dz.aJe. zbo::a 8pokoJUle, C1llzko, ~ukurydzalT!0ono, ro-

k " 'd • '" • zaSil SYJSkl owws stale. Od ostatmego poniedzlIllku do-
wym, a szybka pomoc jest tu oUlecz~le kiegoś młodego człowieka, ale ten tłuma- i .', Wleziono obcego zboza: pszenicy 26,600, jllczmienia 
potrzebnI!. Prócz jednak pomocy w ?uz~e- czyI się, ze biegł wła,śnie lUL pomoc, 8ły-1 Wl~den, 20 maja. Sejm galicyjski zbie· 420. owsa 41,WO kwr. 
ży i żywności, przyda loby się obd.arze. me me- sząc krzyk dziewcz~cia. Pouiow:tż napa-' rzo' SIę w koflCU listopada lub w pocz~tkach Londyn, 19 maja. Na wybrze*11 ()flarowano dziś 

. k k d . ł b l 2 ~adunki pszenicy; deszcz. 
szczęśliwyoh warsztat~ml t ac lemI, .eo. u- l11~ta nie mog a o jaśnie, czy schwytany grudnin.. Rada. pailstwll. po uchwa eniu Glazgów, 19 maja. !::iurowlOa, Mixed number, 
możliwiłoby biednym pogorzelcom wYJ.śme z był pomi\jdzy napastnikami, puszczono go noweli clowt'j i ustawy o ubezpieczeniu 1'0, warrants 38 BZ. 6 p. 
bi:dy. Jesteśmy :pewni, iż glos nasz me bę-:?a. wolność. Właśchyi sprawcy uszli więc botników na w"'pac:lek kalectwa oclroczy siQ Liverpool 19 maJ'!-. Sprnwoz!lauie puo~ę,tkowtl. 
dZle głosem wo1:aJą.cego na puszozy. ! l tym razem bezkp.rme. :. . " J .• • PrzJPusz" .. a.lny ohrot 10,000 bel; stale, Dzienny 

Ze strażaków p. Modrow oddziałowy i p. (_) Przypominamy potrzebę skrapiania, do Jes~en!. Ustawa .przec~w socya.bstom .dowóz 10,000 bel. 
Gleim, topornik z oddziału drugiego, od.- chodników i bruków. 'Więcej niż od ty-, nie WOJdZIe na porzą,dek Jzrenny nawet na Liverpool, 10 maja. SIlrIlwozdanie Itoilcowe. Obrót 

Z k 10,000 he!, z. t.egunaspekulacYIJ l wywóz 500 bel, 
nieśli lekkie skaleczenia w r~ce. re WI- godnia mamy upały przykre, nadto na ch 0- przyszłej sesvi. Sta~e. l'rhddhng amerykańska na. dostaw\} bez 
zytów straża.ckich niektóre ulegly uszkod~e- dnikach i w rynsztokach pełno kurzu; tym- i Wiedeń. 20 maja. Na dzisiejszem posie- znuany. • 
niu .a lnian~wicie: piJk!a: obręcz na ,kole 11 Je- czasem stróże czekają widoczni? .na d.eszcz.' ,tzeniu iz'b de mtowan ch baron Pusswald New-York, 19 maja. Bawełna 9 1h, w N. 01'
dneJ beczkI, u drugIej złamał Slfj pr~t ze (_) Koncerty poranne w mIlI l\f.llscha 1.\ • Y I . Y .' teame 2 !~/16' OI!lj ska.l?y rafinowany 70°/0 Abel Test 
dzwonkiem, pękł wąż u jednej sikawki i opa- pod laskiem miejskim dawać będzie w każ. ; odp~wl:1.dał na lllterpelacYIb w spm,wle. zer- ~:!!t; J~~'}il~~l ~~li8l:i~.rowlt~~fl~ S~!l.~~Y2fl~. cc~~: 
liI się wierzchołek drabiny. dą; niedzielę orkiestra artyleryjska, pod wo- i wanta ukła<1ów austl'yacko - rumunsłnch o wona. pszenlfUL ozima w miejscu 87 c. na mj. no-

(-) Kilka uwag z powodu pożaru. Wozo" dZI! kapelmistrza KirszfinkeJa. Pierwszy: zawarcie traktatu handlowego. RZlbd 1'u- minalnie na cz. 861
/8 C., na lp. 87'/I~' Kukury

· • kl' ż t' k t db d' . . t t k I dza (nowa) 48, Cukier (fairrefining Muscovadls) 
raJszy pozar wy -aza Jasno, e s razy na- 'oncer o ę ZJe SIli! JU rOi począ, e o go- muilski wystąpił z propozycyą ażeby Au- 4..87'/,. Ko.wa (fair Rio) 91/J. Łój (Wilcox) 6.45. 
s~ej nie. bra~uje an~ energii., ani poświ~ce- dzinie 5 rano: Pomysł bardzo dobry, byle stry; uwolniła dowóz hydł~ i zhoża z "tonino. 67/s ' lfracht r:bozowy 4.. • 
ma, am tez odwagI, lecz ze te przymIOty pogoda sprZYJała. .' ..". . 
drogocenne nie mogtb się rozwiu1tc należy- (-J Na rzecz towarzystwa dobroczynności Rumunll od wszelkle?o da 1 pos!anO\~lelUe 
cie z powodu rozmaitych przyczyn. złożył w redakcyi "Tageblattu" p. K. 2 r8. , to zawarła w osobnej konwencYl. "Z:Jida- 'l.'ELEGIU.lłI'R: GIEł'~J)O lV1~. 

.I?0tychczas. slablJl stro~1b nn:szej straży ~ .• okazyi odebrania sumy, kiórl1 uważał I nia. te sprzecznemi byly - rzekł baron 
bylI .członkowle kordonOWI CZy~l t .. zw. d?- JUz za strac.oną. '".. I Pusswald _ z nasze mi zasadami; byli byś- Giełda Warszawska. 
zo1'uJą,cy, którzy z małym WyjątkIem me (-) Ofiary. Pan Wlslllewflk1 , zlozył I b' t . s ' 2'ldanollkońcem gieldy. 

Z 11ma20,Z dnia 21 
I 

stawiali się nigdy do ognia. Pozrefor- w naszej redakcyi rs. l na pogorzelców z! my oWle~l przez o. zmuszem wp~ zcz~c Za wekslo krótkoterminowI 
mowaniu ir.h priez radę zarządzającą. i ~o ulicy Wolborskiej'j do A~S,t~'YI bez cła metylko byd.ło.1 ~boze na Berlin za 100 mr. 
zaangażowaniu sił nowych, rzeczy zupełme I rUmUJlSine, ale nawet bydło rOSYJskIe Izbo- "I,ondyn" 1 li. 

k d · . . I k" h k' " Paryż ,,100 fr. 

4.9.921/, 50.05 
10.12112 10.14 
40.45 .w,50 

się zmienił!: ,or .O~OWI . wczoraJ p~'aw1e KRONIKA że indyjs leo \Vo ec ta lego stanu rzeczy 11 Wiedeń" 100 n. 
wszY,S?y był! ~a mIeJscu I ObOWIązkI swe KRA J O W A I Z A G R A N I C Z N A. musiała Austrya stwierdzić zerwanie uklą.- Za papiery 'pans!wowe: 
pełmlI naI7zycle.. j dów. Rząd uholewa. nad tem iż zawarcie Listy Likwill. Kr. Pol. duże. 

80.40 80.65 

Pozostaje za to do uregulowama kwe- Michał Czepiiiski, zasłużony w rozwoju i t kt t h dl k ł . ' i ,. 'li ltos. l'oz. Wschodnio. . • • 
stya wody, o której tyle już pisa!l0 i ni?: naszego ogrodnictwa, zmarł w Warszawie., ra a u a.n ow~go! o aza ~ -s. Ii! Ulemoz • r~isty Zas. Ziem. z 69 r. Ser l. 

92.,ł,G 

101.-
100.70 
100.70 

92.50 
100.75 
100.75 
100.75 \~iono .. Ot i wczoraj straż p~a.W10 J?t'OSlC _ Teofil Matecki, nestor lekarzy poznMl-j wem, spodZIewa ~~ę Jednak: ze mteresy ma- r.i~tyZ~~t.lliI:'W!~: :L~o fi 

SIę mUSIała o wodli. Uuano .81.~ do fabry- skich, wiceprezes towarzystwa przyjaciół; tcryalne obu kraJow doprowadZI} rychło do "" " ,,1I 
98.25 
91.25 
96.60 
96.40 
95.-
94-
93-

98.25 
97.25 
96.60 
96.46 
9c.25 
94.-
93.20 

k!,p. Biederll:lana, kt6ry.u~zleht.wody,lecz nauk, zlllarł w Poznaniu dnia l? b: lll.lporozumienia." "" " "III 
coz z tego, kle.dy pozwo., hl Jedym.e na czer- _ Wycieczka naukowa. UczUlowIe szko- j' I"" )] "IV . d kł l ,iat}' Za.st. M. LQ(lr.i Ser. 1 
pame ze stu Dl zwy ~J, co pOCH!:gnę o, za ly technicznej kolei warszawsko-wie~eil~kiej, i SJlD OKR;GOWY PIOTRKOWSKI. """" li 
sobą; potrzebę nalewama wody do b.eczek kOllCzą;cy ten zakbd w r. b., maj!! SIę u-! . . . , . "" " "IIi 
wiaderkami i opóźniało rat~nek. POJ echa- dać ze swymi nauczycielami na wycieczkę' (]Jll010!J pl'zerlslllbne, ktot!Jch tl'esc w!Jl./Jle- Giełda Berlińska. 
no do fabryki p. Poznańskiego, lecz tam w celu zwiedzenia fabryk w Zawierciu, ko-! lizono 1f) sali poczekalnej 8rtdn UJ cirtgn 1'0- Ibn knoty rosyjskie zaraz. . 
odźwierny nie chciał straży puścić, tłoma- palni w Dl}browie, oraz zakładów fabl'Ycz- \ ku /885. "" no. dORt. 

200.40 
200.50 
200.10 
199.70 
198.90 

20005 
200.25 
199.80 
199.6{l 
199-

cząc się. iż nikt mu nie wydal odnośnego nych w Sosnowcu i okolicy. I 21 \". ktO . .-1 h Juliusz
n 

Welrda lIlI. Warsza.wlj kro 
a . S d . .. k,'d' f l' .. S' I' . ! • "YC1 llog z a uw reJeu"",nvc "" PeterBbllrgkr. 

rozporzl1 z.e~la. ą ZImy, lZ w az ej a- - .Oper~ na. t e pOW.leSCl len neWI~Z3. : Gruszczyńskiego, rejenta w łJotlzi. Nr. 780. Dnia" dl. 
bryce powlmenby być raz na. zawsze ,~yda- "Ogmem I mleczem" pIsze p. Borodzlcz, : 4 (lfi) muroa 18135 roku stawili się: kupieo Michal " l,ond'yn kl'. 
ny stróżom rozkaz puszczania straźy 1 d? Ubreto układa p. Ernest Swieżawski. : sYI~ Mordki Morgeostcrn, w!low!ec, i Rucl:la córka :,' t"l'e"dau' dl. 

20.41 
20.32 

160.90 
P/t 

20.41 
20.32 

16CJ!l\J 
PI, 

zwalania jej czerpania wody gdyż takle _ Szczepienia ksi/lgosuszu ma wkrótce" IIeJm'lna . IIerzhorg, rOZWIedZIOna z pJef\!szym " kl'. 
l 
.. b' k' I. Ś· e- " . '" ,1 ł swym lll\)"em l\1arkllsem Kohnem, na zasadZie de· Dyftkonto pl'ywatne 

POZW,o .eUl~ Jest o O.Wl&Z Ie~? me za. gr~ probo:,vac departament. l!leuycZ?y, wed ug 1 cyżyi slbdu okJ'\)gowego ka.liRki~go z dnia 25 kwi~-
cznOSClIl:, Jak to najwyraźmej wypowl€~zIał wska.zowek lekarza Sowebewa. l tnia ('l maja) 1883 roku, pomIeszczonej w nakaZIe 
Pan Naczelnik guberni w odeZWIe s;veJ .d" _ Kaligraf I. Sofer w Wiedniu, wykonał wJ'~onawc~ylll z .dnia, ~4 {26J. czcrwc~ 1883 roku, 
p. prezydenta miasta z d. 30 paźdzlerntka miniaturowy pOl'tl'etarcyksięcia Rudolfa (?h.oJe zallll~szk~lh \~ Zgler~n, II zlI:wa.rll UI!l0wę tre-

Giełda Londyńska. 
Weksle na Petersburg" . 
Dyskouto 3 

( l}' d ) N 6183 od - , k' ł ' , ,sm nnstępllneeJ: Cary maJ~tok, JakI pOSiada. ohe
l rs~opa . a r. Z. ~a. , ~ po:w u po następcy, tronu aus.ryac lego, ~ ozony. z I cnie każde z przyszlych wspóh!1ałzonków i jaki 

ruszema tęJ kwestyl w naszem plśmle. Oglo- 40,000 hter czytelnych golem okIem. DZIe-: dostanie mu si!) w drodze darOWIzny, spadku luh ~. ~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
szenie p. prezydenta miasta o powyższej od~- lo to, owoc mrówczej pracy, przeznaczył nn.l pl'~~padko~vo, stau?wICl h\)!lzie jelW \V'ylą,cznl): wr~
zwie pomieszczone było w N. 248 llDzlenlll- w staw~ w Kiinstlerhausie na rzecz pogo- snosu, ~!l;ą,~!lk zas llal!~·ty Btal:IIIllern ,l }lr~[J1ł ohOJ-

" T bl'" Gd tr ż Y, . j ga malzonkow, stllnowm hildzIC wspolną lIlh wla-
kil. ~ r. z.~ oraz w" age aCle. y s a rzelcow StrYJa. • . SDoś6 po polowie. , Ruchla K~hn oświ.adc:-yta, że 
prZYjechała do browaru p. Anstadta, ten - Nowe morderstwo rodzmne popełll1one, m!1ją,tek jej ohceUle ah.tada Slll z gotowkl, towa· 
wstał natychmiast, wyda! potrzebne rozkazy zostało w Brukseli. Naczelnik wydziału I ró\!" i S~ÓBtcj cZ\lści spadku pozostatego po jej. ojcu 
i pozwom czerpac wod!J z rezerwoaru. Po- w zarzadzie belgijskich kolei żelaznych p.! HClm!lme Hel'~h~rgu, !la. sumi!. 1,000.rs. MlGhal, 

. • 'v· G hl • -. b' l ~'Il\iorgcnsteru oswmdczył, ze maJątek Jego składa 
dobme? postąph l p. e I[{. . , Artur Oarher, za Ity ZQsta wystrza~em z, si\l z towarów Da 600 rs. 

Brak koni takie <lał SIli) ~vczoraJ uczue rewolweru przez szwagra swego, p. Franci-! ____ _ 
~iInie. Zaraz n~ pO,cz!!tku pozaru. polecono szka Verhaern. PC!wode.lll morderstwa, .hy-I OSTATnIE WIADOMOSCI HANDLOWE. 
Jednemu ze strazakow sprowad~eme wszyst- ła odmowa p. Carhsl', mechc:j,cego zabo,lcy, __ 
kich .beczek zapaso.wych, lecz ?lest~ty spr?- znanemu hulace, dać pienięd~j'. P. V~r-I Petersburg,! 19 mała. Weksle na Londyn 2321/32 

wadZIł on tylko Jedną] pomewaz ledwI~ haern był tak natarczywy, ze p. Garhol' I H pożyczka wschounia 10D3/" III pożycz~a wscho
mógł dostać parę kom, pozostałe beczkI dzieli przed śmierci'll swojtb zmuszony był l dnia 1011", .6% rent~ zŁota. 185, 50fg hsty zasta-
nadjechały uopiel'o później. kazać go wyrzucić za. drzwi. N'Laajutrz wne kred. zaemsk .. 163, akcye banku rosYJsklel!O 

N . b k' .r b k' T t era d - :1. . dl ' d . dla handlu zagr.amcznego 329, bank;u dyskonto-
· owe ecz l z .i~ ry l. p. 1'oe Z. e V,elllaern p:zysze z.now o .szwagra! t~m wego plltersbruskIego 767, wa.rszawsklego 310, pe. 

blUtowały wczoraj l zrohd:y zupełne fias:o. razem do hIura koleJowego I ponowJł zl!J- ersIJurskiego banku mi\ld~ynarorlowego 498. 
Ponieważ osadzone są na bardzo wysoklch danie swoje, a otrzymawszy znów odmownlJt d Borlin, 20 .. maja. Blje~y banku, rogJ:jsk~ego 
kolach utrudniały więc strażakom nalewa- odpowiedź strzelił z rewolweru i p. Car- 20~.40Ł f:°/~ hsty za.stawne 62.50, ·:L~/o lIsty l1k~l~a. 

· '. . J k § . ' h '1' . cYJU(J 06.75, 5°/) ;lo1.yc:zlm wschodma II ElTn. 62.20, 
me wody wHl.de~kaml. ~. za Slb ll:ocno her, padłszy na fote~, I?o c WJ I wyzlOullł lU emissi 6B.10,4% P,ożyc7.h z lS80 r. 88.50, 50/{I 
zbudowane, dOWIodło to, IZ podczas Jazdy ducha. J.\.IordercfJ UWIęZIOno. listy zastawno rogyjakw 101.20, kupony Clojn', 322.20, 
złamał się prfJt żelazny, na którym umoco- 5010 pozyc:..k:ł, premiowa z lHli4. roku 152.00, taks.~ a 
wany jest dzwonek. Kran z tylu u je- T E l E G R A M Y. lHGfj r. 142,00; n.kr71l1:!Ll!ku hamllo.wago SS.8ft, dy-

d
· b k t k' . t d br' zrobion ,akonLowe"o 76.75, dr. l!:el. W\irg?. Wled. 262.25; a.k-

neJ. z ecz.e -, a ze J.es o z~ y, cye kred:vtl>"''' fr.Ust.l·yaolne 4.58.50, DajnOWq'f.a pożyczka 
gdyz sam SIę podczas Jazdy otwIera, sknt- Petersburg, 20 maja. Na wczol'ajszem 1)0- rosyjHka lOO.UO, 6aJo renta rosy juka 114.20, dyskonto 
kiem czego straż przyjeżdża do ognia. z· 30/n, pl'vwaf.na llh %. . 

'1 " beczk!lJ. Jak więc widzimy p. Troe- siedzeniu towarzystwa wzajemnego kredy- lo~dyn, 20 maja w polu'lnm, I{OllSolł\ 101 U/t6, 

prozn'e .' • h l" t l SO'Y"OO nad wnio~ltiem miul'stra fi prllskl\l40lo I'ousol., 104, t.\ll·"C, kanw. 1415116, rosYJ-
tzer wcale SIę me moze P,oc wa l? ~wym u g o I '" . ti - sit.. )loi, ':! 187H r. 1003/s; ł,0/G reuta .:łota W~l(. 
wyrobem. Pn'y sposObn?śCl, nadml~mamy? nansów o zjednoczeniu towarzystwa z ban- 833/" eglpskR 691/ł. lJ<lulca o~toma.ÓB~leJrO 11 1/8' 
iż do tych beczek nalezy ~ak naJprędz€J kiem szlacheckim. Wniosek przeszeul wię- lombardy 9'/16' alce}"l kanaTu BUfJzlnego 83, 
d b ·, haki do zawieszania wiaderek cze- . "; •. l ' mOCDO. -, " oro Hl ,. • .'. ' " . , • kszośClą, - 3 CZęSCI g OSOW. Warszawa, 20 maia. Targ n!~ planu WItkowsklO-
go brak dał SI\} sIlme uczuwac podczas"wczo Ateny, 20 maja. W izbie deputowanych "0. Pszenica. sm. i 'lrrl. ---, pstro. i dohra 600-
rajszego pożaru. ::., Iliata. 630-650, wyborowa 715-720; żyto 

(_) Zuchwałość żebraczki. Do jednego z 136 głosów przeciw 76 oświadcza si~ za wyborowe 460 _ 480, średuie ---, . wa.dji-
mie~zkań prywatnych weszła w tych dniach polityk18 Trikupisa., który zapewne otrzyma we ---j jllollmi~ń 2 i 4-orz.~d. 375,-480, OWl~S 300 

~ . l" b kt" t· . . -3'/5, gryka 435-480, rzeplk lP.tlll---, ~JmowJ 
kobIeta mech ujma. u rana, oreJ w~rz I ą.kutkiem tego InlSyę utworzenia gabinetu. _--o rzapakraps zim. __ , l(1'ooh l)ol11Y 600-75u, 
sposób obejścia SIę zdradzały. nadm:erny Ateny, 20 maja. Król wezwał Trikupisa cukr.800-900, fasola iJOO-lOOO za korzec; kasza. j[~
pociąg do spirytualiów. W mIeszkam~ o- l' zlecił mu utworzenie gabinetu. Trikupis glllua 100-150, j!)czmieuna --o gryc7.. !fuba -:'; 
becną była tylko gospodyni domu z dZIeĆ· mą,lto. parowa pS~f.lnnl1 3/0 210-240, %/0.1\)0:-210, 
mi. N(j. wzmiank~ pani X., że męża nie podjlJlł sili), żlbdająC jednodniowej zwłoki 1170-190, II 140-170, III 100-120; zytnm py" 

TARGI Ł Ó D Z KlE. 
Wtorek, dnia 18 1naja 1886' r. 

SprzedanI': 
Na Nowym RynkU. 

Pszenica 2110 od rs. 6.65 do rs. 1,00 za kol'. 
Żyto <iDO"" 4.20 " " 4.80 II " 

DZIENNA STATYSTYKA. LUONOSCI. 
Małżeństwa y.IlWll.rto w dniu 20 maja: 
w paralii kałof. -
W lIarafli ewang. --

Sfarozonnych. --
Zmarli w dniu 20 maja: 
Katolicy: d:o:ieci do lat 15-tu zmarło 4, w tej 

liczbie chłopców 3. dziewczq,t 1; dorosłych l. w tej 
liczhie m\)zczyzn 1, kobiet--, a miauowioie: 
Albert Miiller, lat 83, 

Ewangelicy: d:tieci d!) Jat ]6-tll zmarło 8, w taj 
liczbie chlopcó,y 1, rlzillWC1.l}t 7; dorosłych-, w tej 
liczbie m\lżor.yzn-, kobiet -, a mianowioie:

Starozakonni: dzi~ci do lat l5-tu zmarło -, w tej 
liczl)ja chlopców-, dziewczl}t-; dorosłych -, VI tej 
liczbie lllgzczyzu-, kobiet-o a mianowicie: 

LISTA PRZYJEZDNYCH. 
lIotel llamburski. Margulies z Krakowa, 

MI,Illulis.z h8.IuicllCa Podolskiego, Feingold z Augu· 
stowa, Makowski z Mtawy. 

r 

WYKAZ DEPESZ 
niedo1'lJl'zOIlIfc/t przez tnteJsz11 8tflOYfJ tele

l'a(iez/uI :. powodu niedokładnych adresów 
i inn!Jch J))·z!Jcz!Jn. 

M. G. Brusz z Tomaszowa Rawskicgo- S. Kohu z 
Krakowa-Schmidt z Kola-RabbiUCI: :I: Warszawy 

Oszer z G rudna. 



=-=~4~~============~====~~====~~~~~==~~D~z~rn~,N~TN~n~K~Ł~b~D~Z~K~I.~==~~~==~~====}(============N=r=.=1=13=. __ 

~~~~~~~()~~~C;~~~~~5-,~O~~S~~Z~~~~~I~~~~UÓ~~H~8a~e!~ie'~--~~~·~~·~06~bR~B~n~~~~ie.~~~~~ 
'. HUNKOW l Cy,J;e6Hhli~ IIpllCTaB'h. C'Ii!;3Aa ::all~ Cy,J;e6HI~ll IIpllCTaBn C'ó1l3.J;a lInpo. STAN' RAC 'pOBbIX'b Cy,n;en 1-::0 ~?TlJOM}BCRarO OKP!.. BEJ::>:'ń CY,J;eii loro IIeTpoRoBCl:aro OJ;PYl'a 

. . ; ra CTe..,aH'h IIs,J;cuCRlli, 'lIm;encrByI(HI;lli CTe'PaH'ń 1I3,J;eócRiit, 1KIITe.1:LCTByIOm,iil n'Jj 

BUIHIlłrAl6 IJTtJNAdlo·we'nir. fU" JJTlł'·Sza:łVie 'B'b r. JIO,J;31I B'b A~1rtllO,J;'h:.ll09-A,oun-rop. JIO.JJ;31I El> Ao'Mil 1l0);'.b N. 1109-1\, 
• .,QJVMI ..... I • .,g :I łUT lItAV ammeT'ń, 'lTO 00 IIOII"- 18S~_ 1'oAa OU'hIlBJ:lIeT'ń, 'lTO 20 lIOHlI 18S6 1'1I,J,a C'1 

. r i SS6 oku B'ń 10 'lac. yrpa B'ń ~a.1t aaC:łl.J;aHI.u C'ń1;3' 10 1ł3.COB'h yTpa B'b aa.l:B 3ac:B,J;aIIiil: C'h1l8,:(a 
pO dzien 30 kwietn a 1 r ·,IJ;3 MnpOBhlX'b Cy,J;eu 1-1'0 IIeTpoR~mcRar~ MnpOBbIT'ó CY,J;eu 1-1'0 IIeTpoRonCR3.ro 

"'!''''''''!''~~~~~~~~'''''!'l!!~~~~!!!!!!!!!!!'!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!!'!!!!!'''!!!!!!!!'!!''!!!'!!''!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!r!!!'!!'''''!!!!!!!!!!'!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!T!!!'!!!!!!!!!!!'!~~!!!'!!!!!!!!'!!!!!T~!!!!'''~~!!!'!!!!!~9J ORpyra B'b r. IIeTpORon:n na :llapIUHcRolI OKpyra B'1; r. IIerpoKoBt na i\IapiuHciWn: 
f: I I wrom;a,IJ;IT B'h ,J;o~1; rOpOBITlla GYAeT'ń IIpO- ITJrom;a,;J;ll B'h .J;OMt I'opOnn1ł3, 6Y.J;el'~ npo-

W WARSZAWIE W PETERSBUR. O G 6 ;r, E i\I I ,il;aBaTDCa HC,J;BmKIDIOe lDlym;CCTBO npn- ,ll;anaTbCH' nO.IODnUa noseMe.IbWl.1'O y'lacT. 
I Ha.JJ;;reRiam;ee na. npaBaA'ń no;maro mIa,ll;t- Ra npllHa);.:relKam;a1'O 4lpunn;y PlITTOPY, 

l· 
2 
;} 

4. 

II' : 
1 IJ '8 
9 

10 
u· 
12 
13 
14 

15 
16 
17 
18 

l 
2 
3 
4. 
5 
6 
7 
8 
9 

10 

Stan .Czynny. 
Gotowizna 'w kasie. • •. ' ... 
Rachunki bieżące w bankach rządowyeh i pry'?I"~tny~h 
Skup weksli opatrzonych najmniej dwoma 'PodpIsal,u1 .' 

· Skup papierów publicznych wylosowanych l kuponow b1e-
zl!cych. ..'. •• ••.• .' : 

Skup' sola-weksli' z,abezpiecżonych papierami pubhczneml 
';." lub hypotek~.'. '. • . : ',' 

Pozycikina zastaw papie~ów publicz~Joh l towarowo 
Moneta brZ\)CZIjCa, stanow1lłcą wŁasnosc banku • 

· Papiery publiozne wŁasne • • • • • . • 
Tratty f weksle na l':agranic\),nabyte na wlasny rachunek. 
Uposażenie :filii banku 
Rorespondenci~" • 
Rachun'Ckz oddziałem banku 
Weksle protestowane 
Wydatki bież~ce , 

,. n 
Wydatki 'zwrotne • 
Koszty organizacyi • 

: Nieruchomość. ; 
Rachnnki przechodnie 

Stan Bierny .. 
Kapit~ 2akladowy. 

; Uposażenie filii· banku. • • • • 
Fundusz rezerwowy • • . • • 
\Vkłady na rachunek przekazowy i lokacye. 
Korespondenci. .' '. . 
Rachunek z oddziałem banku. 
Tratty przez. bank' akceptowane • .• • 
Dywidenda od akcyj banku niepodniesiona ., .'... _. 
Prooenty . przypadaj~ce do zaplaty od wkładow l ohlIgacYJ. 
Procenty i komis. •• . . • • • 

· .." " \ 

372,66898 
592,14661 

8,(110,46993 

15,999 13 l/2 

999,360 
1,650,98!il 96 

1,764 40 
2,143,331 98 

3,87921 
:;1,000,000 
n,144,517 49 
1,286,549 32 

42,6ó853 

6,77596 
2,33708 

147,411 75 
320,4B564 

20,741,33947i;';, -

6,000,000 

975,091) 25 
9,095,958 88 
3,701,37930 

106,882r&O 
3,12588 

257,41560'/2 

l!n,65ii 35 
806.224 97 

1,158:436 ss 
45,35465 

8,OOD -
2,43S,121 :lI 

4l,397);}5 
723,863180 
34,10364 
- h-

1,112,02692 

2ii,86~ 24 

8,027 OZ 
3,477 17 

551,11813 
7,150,671 43 _ 

2,000,000 -

1,339,'/86 01 
1,98!l,280 66 
1,286,649 82 

386,07311 

'-----/ Hia HHIW.lI~, mT~pR~, pacnO.IOJlieHHOe B'h pucno.J:om.eHHaro B~ IIeTIJOROBCROll: ry?Cp. 
ITe1'poRoBCROU I'yuepmH B'b. rOI? JIO;r.311 HO Hiil JIO,'lSUHCRaro ;y t3,l1;a, I':UHHbI XOirunr 
Bpe3lIIICROll yKRIl;'R 1I0.IJ:'b _li; W9 H COCTOII-'Aep. Ho Be :S::Oll:Hhl, oó08nattcnnaro Ha I!,[a. 

564,32533 !m;ee COr.I3.CHO onIlCU Cy,J.cuuaro II~ncTa-1H1i no,J;'b N. 2 n CocToHm;ee COl'.1aOHO OIm-
1,398,371 58 lna _lIeBaHc~aro OT'b :?4 weBpa:nr 1086 r'len CY,J;eliHaro IIpHcTaBa JIenQHCRarO OT'!. 
9,168,906,81 . II3n :n.a:mmHaro Tpex'b :3TalKHarO W_JillrOKlII19 (31) OIl:TaOpa 1885 rO,J,a lIan B6mIlI 

KpbITaro TOJ:ell'h, ,lI;ByX'h Ka~eHHblX'h nap· npocTpaHCTBO)['h O,ll;Haro ~[Qpra ceMb,];ecllT'b 
61,35~ 78

1
['.I.! '1'epOBhlX'h ,n;OMOB1>, }iPUThlX'b TO.lIm!1'l ,ll;e-!IIJITb. rrpeHToB'J, n .'J;epeBHRRaro ,J;o~ra RpU-

. , peB.lIHHhl!:'h R01l0peR'ń I,PEr:-hlX'ń To.:re:l[~,IITaro rOHTOJr'b, lWToparo nO.lfOBllHa nplI-
],007,360 - l l!epeBlI:HHbIX'b OTXOlKlIX'h MilCT'h RphlThlX'h Harrrre="'T'" Arrouaim PlITTepy, K'.b rro.Io. 4.,089,104 1:7 ~ ........ ,,, .... .u .... 

4$,161 75 TO:IeM'h, ,n:epeBRHHll.1'O capaa xphlTaro TO-1BITH-B m.e AOlla <ppaHn;a PllTl'epa nOA'!. ok 
2,8B7,195 S8 I lIe:lI'h li 1'o.lIo,:J;na. IHororoIIToBOIO KpbIilleIO,npIICTpOeH'b X.iIilll'li 

! 
HMym,ecTBo a~o He H3.XO.rr.IITca B'b 3a-: 1I3'b RIIprrlI'Ia. 

37,98285' CT<1.UHOM'h BJIll..IJ;1mm, HO lIM-BeT'b orpaIIll'Ie-llMym;eCTBO 91'0 ne HQXO,il;ITTC1l: Bl. na-
2,000,000 - 1'1 Hi.lI, yRa31tHHhllf B'h lHIOTe'IHOfi RH.'rr:B, CTaUHOll'b ll;la,a.ilnin, He n:llteT'.b yCTpoeH' 
4,256,544 H XpaH.lIm,eHC.lI B.'b JIOA3IIHCK03I'b IIrrOTeq:- HOll: ll1IOTeXH, He nO.IJ:XO;a;nr'b IIO,n:T. ,n:tii-
1,286,54982 i HOll'f,. OT.n;il.n:eHlIT II llIIOTe'lHEre ;n;OJIrll CTBiH BhlCOTIA.:ihnA.ro YRll.3a 19 4leBpalIK 

71,52177 II' II1>ocTlIparoTClIBMilcT'SC'b Oxp~HIITeJrbHI;Lll~I(2 Ma1)Ta) 1864 ro~a II no Jl:IIXBlI,n;an;ioH
CTaT:&R1lII ;n;o CYMMhl 8,015 pyo. 16 R., Ra lIoii: ·T3.0e.JUI He 3H3.'lll1'CJI, IraSHa'leHO B'l> 

14,802 98' ROBalI cyM.lla oópmdmaeT'ó II HeABnm.ll- IIpO,il;a1lty Ha IIOIIO.lIHerue B3hlCRaHiIr. C'b 
I )!OCTL N. 148-0, HaSHa'IBHO ll'b npo;u;a:lliy WpaIID;a PHTTepa B'h no.n::r,3Y IOJIiyca. 'So-

5,314 25 i Ha rrOIIo . .a:Home B3hlCKa~iJI C'l> HHRo~alI e<li8.a:b;J;a. no IIcrro.1:HllTeJrI,HO:UY JrIICTy lle
~iI:~b~ ~* li I1ITapKa, B'b IIO.1Ib3y IOmyca BPe.IJ:mHeu.n;e-jTPORoBCKaro OKpym.Haro Cy;u;a 0T'b 12 

pa, IIO HCIIO..'IIllITe.1l:bHOMY .1IIICTY l~eT~~- (24) AIIptJUI 1885 1'. sa N.748. lIOJIOBlI-
27, ... 92,01090 Jh, KOBCKaro OxpYJliHarO CYAa OT'b () Ha BhlrneCRaSaHHOll: nC,II;URm.nMOCTn npR-

Ol'tTIIOplI 1885 1'O)l;a. sa N. 1812 II ou;fmeHo HaA.n:em.am;eil: wpaHD;Y PlI1'l'epy ou;1meHa 
B'h 2,500 ,Pyo., C'b KaKOBOll cymu>1 Ha'IHeT- B'b 300 PyU.lI., e'b xaKoBo:ft. eYM~ naIJHCT-
CH Toprb. . CR TOpr'h 

BC:B (iYMarIl II ,1l;ORyMe.II1'Er, OTHOCHm;ICCH BC:B 6YMarR II ;n;oRyMeHThl oTHocHm;iecH 
AO IIpo,n;anaeMaro IIMt~Hr OTKphlThl ,n;JI.lI,n;o lIpO.IJ;anaeMaro IIMilHiH ~TRPhlTLI .n;mI 

6,000,000 - llyoaIIRII B'ó Rann;e.JHlpUI C'h1lsAa Mnpo- nyo.J:IIlUI B'h RaHń;eJ:JIpiH C'ńila.n.aMHPOBhlX'b 
2,00o,O~g - BhlX'h CYAeu loro IIeTPOKOBcRtr~6 ORpyra., cY,J;e:ft 1-1'0' IIeTpOROBCRa.I'O OKpyra. 

975,0 23 r. JIO,n;3b AITpilJUI 19 ,ll;HlI 8 "r..... l r. JIO,n;3b Arrp:B.1nf 22 ,n:Ha 1886 rO,IJ;a. 
10,435,744 89 Cy.n;e6Hhlu IIpHcTaB'h. H3AeaCRlli. Cy;n;eoHbIu llpllCTan'.b JiIs;u;eeicxiit. 
5,681,60996 D70:-1-1 563--1-1 
1,286,54982 

386,:J73 11 06bflOJJeHie. 
106,882150 Cy.n;e6Hhlu IIpIICTaB'b CI,'s3.n;a Mrrpo- SIJndIJk o8tateczny masy. upadlosci 

562 6~ 3,688 ÓO O BhlX'h Cy,n;e:!i: I-ro. ~eTpOIWECRar~ ~,~Yra!mieszkaJlCa m. Łodzi Józe!(t Ludwiga 
78,94870 336,364030

1
/2 CTe<l>aH'b JiI3.n;e6craIr, JKIITe.1LCTByIOIJJ;m B'h!hodaJ' e do wiadomości że w dniu 

'11 Rachunki przechodnie 
- I' rop. JIO)l;3ll n'h ;n;OM'S IIO,J,'h N. 1109-A 1-' • 1 b 

601,48708 77,62051 679,10759 OQ'bHBlIlreT'b 'lTO 30 110HH 1883 rOlla O'b 30 czerwca (12 lIpca) .1'. • o go-
20,741,38947IJ2·1---7,"::"1~50=",:""6=-71:-1~ --r,:s92,Olo90tJ~! 10 'lQCOB'b YTPaB'b 3a.'I1> 3ac1>,J;aHHiC'hil3,n;a dzinie 10 rano w sądZIe okręgowym 

I MHpOBhlX'li Cy;n;eit 1-1'0 IIeTpOR?BCR&.1'~ w Piotrkowie, zostani~ sprzedaną 
5,209 70 lORpyra B'li rop. IIe't'poRoB'B Ha 1tIapIIlHcROll przez pu blicZil!j; licytacyę nierucho-

5,209 70 l WIOm;a.n;lI E'h .n;OM'S I'opOBIIlIa oy,n;eT'b IIpO- ~, v d' d N 761-A 
1,485,831 I 51,931 12 1,537,812 12 .n;aB3TbCH He,];BIDKmroe mlym;ecTBo IIpll- mosc w m. ,uO Zl po r. 

na;n;.n:eJliam;ee: Kapay A,u;oJrM>y rycTany II przy ulicy Ś.go Andrzeja, należąca 

.. Weksle do inkasy. . 
Towary w,komi~ oddane 

421-1-
. . I'eHpnxy RYPII1leraM'b, 3MllJin .Rpnrep'ń,'do tejże masy. Licytacya rozpocz-

--'------..... ------, AUBIJH'1; OUIID;'b II ERaTeplIHil ~!pn;Berb, nie sie od sumy rs. 6 000. Bliższa 

OCZEKIWANE .... 
lUT • l' , 5 b t -t paCIIOJIom.eHHoe B'h IIerpoKoBcROH ryóep- . . ~ " '.. d'. 

tf sobot\) t. ]o (ma.l. . m. o Wal .ym. JI r .. B wladomosc U lllzel pO pIsanego syn-
~ostanie w domu Sztll.l'ka pr'ly ulIcy lilH B'b rop .• O.n;SlI uo .lIyBHon II o,n;no-, J 

Średnie' lly P.óIHRy yJUIu;aY'ń no,IJ;'li N. 1247 II co- ayka. . 
. ,J.. T CTOlIm,ee C01'KaCHO OIIllCll CYAeOHaro IIpII- A Chomeiowski 

Płaszczyki, kapelusiki i sukienki dziecinne, 
oraz dla dam najnowszy fason tiurniur i krynolin 

Zakład ogroflkowy llLECZNY CTaBa By,n;KeBH'Ia O1''b ;) (17) MapTa 1886 Adw. pr'zys. Łódź Nr. 436. 
pod firnu!· l1'o,n;a llS'h RaareHHaro O,il;H09'l'a:lliHarO <l>pOH- '. , 49--3-3 

" TOBaro AOMa, RHpnli'lHarO IIliBOBapelIIIarO [) 

WAR(il1AWSKA MLEPZARNJA saBOAa, KnplIll 1ln1trO CKJIa,n;a Ha IIliBO, Ra-

Która \:)~oskonał ID n~białem i ~~e~~~:~~::~~~~;:Ba;:H~:n;Oe:~~::,~:= ~ Og~osz~nie~ otrzymaJ MAGAZYN BIELIZNY 

,M. REICHEL, l · k 'd Y d • ś' JIaro ,ll;epeBllHHaro <liJIlIreaH, p;epenRHHhlX'b N'tmeJszem zawIadamiam lako p. 
m ekrelll w az ej porze ma Wie- capaeB'ó Q TaKm.e wrau;a II ca.n;a IIPOCTPaII- III B k 6 t '.C . c 

Piotrkowska N. 514, dom W-go Ludwika Meyer. 
'552-3-2 

żem ma. honor poleci6 się Szano· crBOM'h o,n;lIaro MOp1'a HOBOIIOJILCROll lItilphl. 1.. a : 0kZiłedD. WId:!}:" prac~J'~kY 
wne' Publicznoś-ci HMym;ecTBo BTO He Haxo,n;llTCH B'l> Sa;JTa- w. m?l!11 S' a ~le Wę m.prz~z l a 
53l3.3 S. Lewinski. BHOM'b Baa.n;ilHiH,HO mlt':'l''h.orpanH'lem.lI m~e~lęcy, w, ~ll1U 17 k:vlet~1a r •. b~ 

on 

ZA UJ/;- W oiągu gieldy 
Dopełnione tram; IW 9~fil , e. konto 

:ią(lano I chciano plac. 
, 3 ---------- -Be-rhii .• (1~65/6) dl. ter. 2 d lOU mI'. ·óO.05 

! - 49 95 
. '.' (HW'/u) kro ter . 2 d. 100 mr. a 49.92 -- 149 80 ~'/~ 85 dl. ter. 2 d. JOO mI'. ~ I Inne niem.imiasta ba.nk. I -

" • kl'. ter. 2 u. 100 mI'. 3 -.- l -" 
., 

dt ter. a rn. 1 L. 3 i Londyn -.- I -- -, kl". ter. a m. l L. 3 10.121/2 j - I -11 dt ter. 10 d. 100 Fr. B Paryź. -.- - I __ . . kro ter. 10 d. 100 Fr. 3 40.45 

! - r 3"1~ 3ó " dl. ter. 8 u- lGO flor. 4 Wiedeń -. (134-) kl". ter. B d. 100 flor. 4- 80.40 - 80 20 ". .. .. dt tel'. g d. iOO re. Ó I Petersburg. f -.- -
~ 

w cil1lgu gkldyj A.k-eye. ~ g J Ij()pe~niu-I w ci~gu ~iefdy 
----. o..... ne hauz I _. --żl}d. l che.pl. I (za 100 1'8_). ib p,. , • z~dll.no Ic.hc.pt 
--I -·--IAkoyaD,Ż. Wo.1".-W_IOOr. i -.-1 ~.-I 

. I ~ g \Uopel1110na 
PapieJry ),,\nstw. .E I'-ł tralliI. 

(za 100 r!!.). cO p.; ___ _ 

" 92.25 ~240i S2.~O " " W.-BYd.500r·1 4 -.-r 
5 92'-1 91.60,,, li ,,1001'. fi - -l 
ó -.- -.-1 -.--' 7! " Tersa. 10001". 5 _.-
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n '" " .. ,,' małe 
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b 100.7ó; 100.25 n" ,,1001".[ L> _ '_1 
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" n Ó 100.85: 10035 " ,,~hld\Viślań!lk. \) ·::=1, _.:_ 
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H~, iOOr. 
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" " 1) -.- ~·-I! " War. Han, Dys. 260r. 311.-'1 313 - 310 
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n. ,." ·"mart' li --·-1 '}-'"'"7I '-'-I' II Tow. Lil~op, Kau itI ,.t:;, I 
ił "" Sei':Hllit.A, {) '- -J -·-1 -,-- Loew~netl:nll 10001"1 "l 

') J1" "lit.R l) 1 -:-l IOO,70( 100.30 ." Tow. Zakt M8:al. B.I·~ l, 

" t, J' II lnate ~ l -'-, i -'-1 -.- HantkewWar.l000r.l1 ~ 

.~ :::: ""'tl!J; g :::::::l)==:=1 :: f:~~~?;~~J~7:I,' ~ .I
l '.. i,,, Serys. V A B. 1>-.- 99'- j 98 60) Narz.HoLi Od1. 100~. 

,." "" I?ale ó \ 99--" 95.60l " Wart!. '1'. I~op. w~g!.l! iii 
Listyzast.m. Warsz.8er.l l) -.- 9825' ~17.50 ZaktHutlllozyeh2i'iOl"l l' 

;, n: JJ . " li fi 9725 ~1l<501 " Tow. Zll.kt Pr~. Baw.!, 
nHl l) -,- S660 HH,29 Tk.wZawieroiu::50r . 

. :: ':, . ';, "IV 5 96152{1 !l 6. 40 96- I·Tow;Laz.ilJa.źl.u100L·.! II 

4~/. Obligi m. Warszawy.:> -.-- 94.50. -.-- ' • Temler i S~W'Jdfl' 
LiIlt.y zil;st. m • .fJQd»i" . 1 v -.- 91>·-1 94.25 "F. C. Kónstanoya. 500 I I 

;, ". n IJ fi l) 94. -' 1:13.50 W .' , ,_ t I 
]H ". 93 _,' "250" al'to3c lZuponu Z po 1'_f, 'lO 

"11 ,.". . ., ." L' t 1 1962 
Li~tyzaat.1t_T.}V ~.KI'.Z. /) _._! ".......-.l ll1 • zali!. ,uO':fCll ;:, . 

". SO!;) Wllenakle dl.t. fi . ..-- _ _ _. ,. "Dl. W&T·Z .!, H 65.5 
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List. likwid. . 1[9.6 
POź.prem. l m. 1827 

•• n II mn. 87,:; 

l 

yKasaHIIErR 1l'h nnOTelIHOH. RHllril xpaHH- 111leJsce opusCll'. Wszelkie Wl~C z mm 
m;eIIc~ B'b JIo.n;3nHHCROM'b HrrOTeIIHOM'h 01'- stosunki z dniem J' ego wyjścia z mo-
,n;'SJIemH li IlIIOTe'lHhle ,J;OJIl'R IIpOCTRpa- . 1-
IOTCll BMtCT'S C'b oxpaURTCJIbHbrMn CTa· Jego składu zerwane zosta:ty • 
. TUMlI ;n;o CyMMhl 14,300 py6.iI. HaSHaIIeHO Beniamin Natansohn. 
B'b np0,ll;aJliY Ha IIOnOJIHelIie BBhlCKaHiRC'.ó 561-2-2 
KapJra, A.n;OJIM>a, I'yc1'aBa R I'eHplIxa Rypn;-

i Beri.,. 9MulIiH Kpllrep'b II A;n::r,BllHhl OnHn;'l> 
IBT. IIOJIb3y .lIHa HH1Wp;e1.Ie, rrOHCIIOJIHllTeJrb- _"') Ogłos"J'on·le 
1I0My aHCTy IIeTpOKOBCRaro OKPYlII:EarO j,~ &v. 
Cy.n;a on 25 ORTJIÓPJI 1885 ro.n;a sa N. W~dniu 18 b. m. przybłąkal si~ 
1863 u

n oU;'SHeIIHo B'ń6,OOO pyriJI., C1> Ra- "Wyżeł, rasy kur1andzkiej z bia-
KOBOll CyMMhl HU'lHeTCJI TOpr'b. 1- ł Ib' W1-'" l ' 

Bcil ayMa1'II II .n;OItpleHThl, OTHOCH~ic.lI 1tlJ • atą na ,le. 1asclcy~ po ~wro-
;n;o npO;n;aBaeMaro mrilHiJI, 01'RphlThl ,n;JIH cemu kosztow utrzymama moze go 
uyO.ifH:u B'h KaHu;eJUIpilI C'b:BB,IJ;a Mnpo- odebrać od woźnego Oddziału Ban
BhlU CY,lI;eii 1-1'0 IIeTpOROB(marO ORpy1'a. ku Państwa w ŁodZI Weber'a.· 

r. JIO,n;3.ó AIIptJIK 19 ;n;lUI 1886 r. l 560 3 2 
Cy.n;e6HhlH IIpHC1'aD'I> łIa,n;e6cRitl:. - -

566-1-1 

p-aSZCZEPIENIE OSPY~ 
ochronnej· wyłącznie krowianką, odhywam jak lat poprzed
nich codziennie od 2-3 po południu. 

Cena szczepienia 1'8. 3. 

We środy i niedziele dla mniej zamożnych 1'8. 1 k. 50 

Br. J. Jł'I!jJŁOCHI~ 
404-0-0. nowy dom SS. Scheiblera. 

~DZl[1 190ł~ -'" Nr 275 '\w ŁODZI 
.• '. ulica Piotrkowska, Hotel Hambtu·ski Nr. 275. 

Pn:yjmuje do "oboly: 

~ Dzieła, broszury w polskim, rosyjskim i 
niemieckim języku, tabele, cyrkularze, me
moranda, ~'acłmnłd, bilety wizytowe, adresy 
i t. Ił., . które wykonywa elegancko i po 
cenach przystępnych. 

Wydawea !Steran UO!iisutb ;;;... RedaktOr Zdzisław Kołakowski. .n;o<mOJlell<J IJ;eH8ypIlIQ. Baprnana, 9 Mrur1886 r. W dl'ukarni "Dziennik.a .łJódzEiego,.~ 


